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C Z Ę Ś Ć  U R Z Ę D O W A .

R O Z P O R Z Ą D Z E N IE
Ministra spraw wojskowych i  le ia  SI gm- 
in ia 1820 r. w sprawie podiiału osób, pet* 
i  ącyeh okotnic atulDg w wojska u  kaw 

forjo.
N» pidatawie art. 4—18 t/BcSSnewoj 

Ustawy o powsierhaym obowiązku służby 
w.jjkiwoj (Dr. pr. Król. Poisk, i  1818 r. 
»r. I I , poi. 28), urządzam eu następuje:

I  1-
De wojska sUtega naUią isintcize, 

urodzeni w laUeh: 1888, 1888 i 1888. któ- 
r i j  w armjj polskiej, formacjach polskich, 
lab w byłych zrmjtch zaborczych kie prze­
stały li [lącskio:

a) dwóch lit, o ile nia mają przyzna 
dych praw siałby jodnoroc wei,

b) jednego raka, o tu  mają pnysmaao 
praw* ni niby jednorocznej.

«*■
Skoro żołnierze, wymieaionjih w § 1, 

roczników, p a tii)  nadal służbę czynną prze­
kroczą terminy, oznaczone w § 1, bęlą an- 
^Matycsnie zaliczeni do raierwy, poioilaną 
i « h t i  w sieregacb ał io  demobilizacji.

§ «■
Boczniki, pełnjąco obecnie ołużbę w 

bojska, atlety  nwałnć jako powtlaoe do uiu 
P ilinn i*  aimji io  ktaau wojeanego, a mia
bawicie:

i)  rodniki od 1897 de 1880 włą­
cznie — jiko powotaas s rnerwy,

b) roesniki od 1888 do 1880 wtą 
csnie jako p» wolak* v obrony krajowej,

c) roczniki od 1878 do 1870 w łącinio, 
ortz roasniki 1801 i 1802 — jrke powoła- 
bo s  poapolitsgo rosien ia .

§ 4 ,
2 dniem 1 stycznia 1821 ioka nileiy 

zaliczyć:
i)  do. wojaka stiłego rodniki 1900 i 

1901. orai tych mężczyzn i  rocuiba 1888 
i 1898, którzy powołani do ciynnoj atukby 
wojakowoj ni« pnyrtułyli okrna  ciaia wska- 
ainefco w § 1:

b) do reiorwy rteinikl 1*99 d« 1881 
włącznie,

c) do obrony krajowej rennik i 1880 
do 1881 wlącnio,

i )  da pospolitego ruszenia r te u ik i 
1880 do 1871 włącznie, o rli roczniki 1882 
i 1882

Minister Spr>w Wojskowych;
( -) gosnkowsU 

Generałpuraomik,

(Monitor P ohh  rłf, 16 i  daia 2] sty- 
eutia 1921),

Rozporządzenie
Mtkiatra pocit i telegrafów a SI grndnia 
1820 r. w sprawie podwyższenia opłat la  

telegramy zagranie ino.
Ma podstawie sit 10 astnwy o wylą 

m ości poczty telegrafu i telefonu i  daia 
27 maja 1918 r. Di, Uat, B, P, nr. 44, poi. 
810) isrsądiam, co naatypaje ;

I I .
Ze względu na .zmieniony stosunek 

waluty krajowej do franka w zlocie, uotana-

wia alg nową taryfę dla telegramów zagra­
nicznych, opartą na stecuaku 1 fr, w sto* 
cie — 70 marek,

Mowa taryfa wchodii w iycia od dain 
15 stycania 1921 r. i obowiązywać będzie 
na obsiana b. Krćlostwa Kongresowego, b. 
Galicji, k. Diitlaicy Pruskiej, n* Śląsku 
Oioazyńsktm, Spiszu, Orawie i na dawnych 
Kąeaacb Wsbołnich (p. art. fi rozporządza­
nia Ministra peczt i telegrafów i  dnia 80 
listopada 1920 r , Di, Ust. Bz. Pol, nr 118, 
poi. 749),

M inister: 
w i. ( —) Dobrowolski, 

(Monitor Polski Nr, 10 s dnia 21 sty- 
oinia 1021).

O E Ó L M JŻ  
Ministerstwa Aprowizacji.

W sprawie bezpośre­
dniego odbiera przoi 
wojsko sboła o t pitdo- 
ceatów (Nr, 513/11 Boi.)

Dc, Pasów Wojowbiów i Wydiiata Spraw 
Aprowizscyjnych dU Małopolski.
W cola uaormowaiia sprawy bespośro 

doiego odbioru prasi Wojsko sbois ód pro* 
duaeitów Ministerstwo Aprowizacji w poro 
zamienili z Ministerstwem Spraw Wejikowych 
l in ą d z a :

1, Oddziały Wojskowe zasadniczo zao­
patrują się w zboże s Magasyuów P, U. Zb. 
przas odnośne urzędy Gospodarcze W. P,

» 2, Zabieganie sboła od producentów 
przez poszczególne oddziały wojskowe jeit 
deiwohno jedynie za wiedzą i zezwoleniom 
miejaeowego etaroity,

8, Na zabrane od producentów sboie 
winny być wydiue producentom formalne 

, kwity rekwisycyjne p/g wiara , uatalonogo 
i przez inten don turę.

4, Kwity rekwizycyjne reilisaje miej­
scowa f il ja  lub Agantora Handlowa P. U, 
Z* i przesyła je do Gontrnli w Warszawie 
celem uskutecznienia rozrachunku w myśl 
umowy, aawartej z Dep, Gosp. Min, Spraw 
Wojskowych,

5. Starostowie w porazamioniu z odno­
śną Inteadeitnrą ustalają, który z udziałów 
lub zakładów wojskowych danego Okręga 
Generaliego moio korzystać z prawa naby­
wania zbota od prudaconiów. W razie pu- 
trseby lotentury O, G. będą upoważniały 
kaidarsaowo oficerów, delegowanycb przez 
odnośną la te ida itu rę  Armji, do realizowa­
nia częściowogo lub całkowitego dyspospcyj 
dla Aroiji ml froncie wprost s producentów 
w sposób astaloEy powytej dla oidaiatów 
miejscowych.

6, Ziemiopłody, nabyte przoz oddziały 
wojskowe z zachowaniom powyższych przepi­
sów, będą siliezens odnośnym producentom 
na poczet ich kentygentów. Producentom 
którzbyby się dopuściliby się sprzedaży zbo­
ża za gotówkę, sprzedane ilości nie mogą 
być zaliczone na kuntygent pod żadnym 
pozorem.

7. W celu uniknięcia nuporosamieji 
Starostowie winni zawczasu zawiadomić pro- 
dacoatów i miejscowo org ny P. U. Zb. o 
mającym nastąpić betpo'r».‘r  c przez wojsko 
zakupie, oraz sposobie i warunkach jego usku­
tecznienia.

- Minioter 
(—> jSl Śliwiński,

Namiestnictwo uitanawia aa zasadzie
końcowego uetfpu § 11 rotp, min. 1 18 wrze­
śnia 1812 1. 191 Dz, pr. p. taksę egzaminą- 
ryjay przy eezamiaa'h na kinooperatorów w 
wyBok*ś«i 150 Mk. dla członków komisji 
egzaminacyjnej n;e licząc kosztów zużycia 
prądu i apzratu podczts egzaminu które 
się ustanawia w wjreekośei 60 Mk. ed każdo 
go kandydata,

JHiwaynlnw S m o la rs k i. 2 1 )

WARNEŃCZYK.
Pod W a rn ą ,

(Ciąg d*lwy).
Nio tak rychło zdołał zjadnać sobie 

serce iilżbi ty. Jako Bonka marzyła o stawie 
1 potędze aweich synów, tako Slżkt myślała 
■edlo o tern, by pozyskać W ęg'j dla Pogro- 
"*Wca. Nie wahała się snać s r io i użyciom 
*Jjtodni nawat, gdyż w przedaienm komnat 
WtadysIawL schwytać raz calowieka, który 
"  tęko sity lot m’at, a n sakwie rakoBkie 
c*erwieńce. Wykraść kazała odznaki koronno 
1 ^wieńczyła niemi syna niemowlę, Ale była 
&a ^ęg rs ich  korona jeszcze jedna, po nad 
Ws*ystkie cenniajaza, Spoczywała ona w pa- 
■tce z głową św, Stefana. Dobyli jej pano- 
w 6 węgierscy. Śmiercią i trupią czierką 
wiała jeszcze, gdy młody król włożył ją na 
czarna Bwoje włoBy w kościele w Weiisea- 
barga. Mie uchylił jednak pod brzemieniem 
jej czoła, pie zadrżał, gdy spoczęła na jogo 
skroniach, wiedział bowiem, ii  naród jeże 
go mą uwUAtzyl, najwyższą cześć czynił mu 
* ■*Jwiększych kierował go csyaów,

Zrtzpaczona Bitka otoozona przez aa- 
mych wrogów Warnefieiyka. oprsedawała 
klejnoty i <astawi»Ia majętności, ruszała cały 
świat, by tronu g0 pozbawić. Sprowadziła 
wysługujących aię już Niemcem Ozachów p*d 
wodzą wojowniczego Giokry z Brandeiiu. 
T»n w azczęśiiwych walkach z pociątku wziął 
*o niewoli Mh ołajz Otajkę, dzicrżyciela zim 
‘ ów bnozowieekich i Mikołaja z Komorowa,

dzierżawcę Fodoliśca i pod ułudą pomocy 
dla Biibiety własne myślał sobie królestw a 
ugruntować.

Nic jednik nie zdołało powstrzymać 
pootęjfów młodego króla. Przybyły niwo hu- 
fy rycerstwa z Polski, które przywiedli V a- 
urzysiec Zzremba, kasttolin sieradiki, .Mi­
kołaj Skora, Będzia poznadtki i Piutr Odro­
wąż, wojowoda lwowski, Wspomagali Władka 
i Uieii, Jan Ciapek, waławion jenese w waj- 
n««h husycki h, Jau Ob łucki i drużyay na- 
jemcze, Wzpomegali go Węgry, a priode* 
wozystkiem ów z niakisgo ruda, lub jako insi 
głoaili, nieprawy syn Zygmunta, bohaterski 
Jan Huniady, którogo młody pan wnet oee- 
nit i wojewodą siedmiogrodzkim uczynił. A t 
oto przyszedł dtiefi, gdy Warneńczyk spotkał 
iię po raa pierwszy z Bitką pod wrogów i 
oszczerców nieobecność. Niedawna nienawiść 
rozpłynęła się we łisch wyruszenia, które 
syłynęły * oczu królowej. Zdziwiła aię ona, 
widsąz urodiiwą rycerską postać, wzruszyła 
się afysząc sława współczucia, tako żywe i 
ciepłe, jako nie prawił jej ich nikt z fałszy­
wych sprzymierzeńców. Przyjęła rękę do 
przymierza wyciągniętą i błagała niedawne­
go wroga, by pomógł jej odzyskać Baknsy 
dla syna, które cesarz Fryderyk, posicmwa- 
jąc ją do walki na Węgrzech, sam był Po- 
grobowcowi zdradziecko zagarnął.

Bi*ka nie żj-ła ninie jui, a Fryderyk 
zawarł roz^jnt, choć pomocy przeciw Mura­
towi nie udzielił. Odmówili jej i rycerze 
krzyżowego zakonu z wielkim mistrzom, Pa­
włem Busdorfsm na czele, Biało płaszcze 
z esirnjm  krzyżem nio o wiarę dbały już, 
dawno ale o niweczeni* słowiańskiej potęgi, 
Z eałego świata wysyłali monarchowie pi­
sma, zachęoając Władyeiawa do krucjaty, 
lecz tik  oto stało sę, i i  niezwyciężonych do­
tąd Turczynów złomit on sam, a z całego

cbrieściaAskiego świata — Węgry jedno a 
Polacy.

Wraz poczęte zaaługi mu odmawiać. 
W mnogich liitaett raucaf na króla szyder­
stwa a oszczerstwa B neau ze 8jsay, poeta 
uwieńczony, który bawił wówczas na dworso 
Fryderykowym, Nio bolał n a i tern młody 
król. Wnętrzae cierpienia koił w pałacowej 
kaplicy, a eławy swojej znak zestawił w ko­
ściele Marji P asa j, kędy obek zdobytych 
chorągwi wymslować pfhcić herby Polaków 
i Węgrzynów, którzy w matoj garści walcząc 
przeciw przemocy szli lbawiać sachodai świat 
sa złotem godłem krucifera,

Powieść a wszystkich dziojach tych 
opowiadała królowi waehodnia sali .łupu 
wojennego*. Przy boku uosit dotąd srebrny 
mieez, który przyniósł mu wysłany w pesol- 
stwie braciszek franciszkański ze słowami 
uwiolbionia od papieła Bagenjona IV.

Piąty rok przebywał już Władysław na 
Węgrsech i z młodzieńca przemienił aię 
w męża, Niespekojae myśli jakieś dręczyły 
go niaie saić, gdyż powstał i  krzesła, na 
którem spociąt w zadumie samotnej i odchy­
liwszy jedną i  kotar, wiaiących na ścianie, 
otwarł, rozwierające się bezszelestnie, skryta 
drzwi we framudte ostrołukowej. Wmurowano 
jaszcze za Zygmunta, wiodły ono zejściami 
tajemnemi de aomnat niewieścich, w którycb 
pod nieobecność królowej gospodarzyła pala- 
tynowa Hoderwaru,

XIV,

Zeizodł król i przystanął, baeznio nad- 
ałuchująe.

Oiamno tutaj było, gdyż żadna okno

! nio rozjaśniało stopni skrytych, a w morach 
przyczajonych. Młody p »  z ia ł ssać debrze

drogę gdyż światła nie miał i krokiem 
pewnym podążil, Zatrzymał się niaie, przj- 
warłizy do f awugi kamienn*), nawprest od
drzwi napotkanych, Dobiegł go śmieeh a 
dźwięki lutni, 

j Poruaiyt aię gniewliwie, imarsiozyt 
> czoło f zastukał cicho a urywanie raz, wtóry 
Ji trzeci.

Pukanie c che było zrozumiano je przód- 
' aię widocznie, gdjż gęćżba i śmiech wraz 
, spłoszone umilkły, Ktoś żegnał się, ktoś 
|  wychodził z komnaty,

Za chwilę rozwarły się ośeieżs, blask 
dzienny w cięmnośef wpadf i wysunęła się 
dtiewciyna o czarnych włosach, a w sukni 
s niebieskiego aksamitu

Gorzało jeszcze jej lice. Oserwonemi, 
jak szata królewska usty, w yw optiła;

—■ Panic miłościwy.,.
Zaohaą! się przybyły:
—- Porzuć owe nazwy i dostojne zawo­

łania 1 Spiesz za mną! 0 ważnych będtiem 
rzeczach prawić,

Puśeił ją wprzód, t  że przejście wąskio 
było, więc p riuunę łi się, piersiami g t do­
tknąwszy, Kiedy zaś należli clę we dwoje 
we wschodnio) aoli, woiems młody pan 
chwycił diiewcsyię sa ręeo i głosom, pełnym 
gniewu, zakrsykaąt:

— Takaż ci i wierneść twoja I Takież ci 
i miłowenic, któro ślubawałaś mi po wsie 
czasy i tak ubasa o sławę swoją I

Ona sas co;smi pełnemi podziwu, po- 
glądata n i  jego iskrząeą, a bladą twarz.

— Piękny jesteś. Dlaczego tak rz»dko 
mogę widsisć cię w sgłobio podobnej.

(Oiąg dalszy ya*tą»S).



Konferencja paryska.
Między koalicyjna konfereieja zkiera 

aię 84 b. m o godz<nie 11 przed południem 
v  Mta starstyie ó, Z w sali zegarowej, gdzis 
<Jwi*a#je pjtw indienia trakU u ptkejowege 
wersaisnego dni* 7 ityun ia  1920

Pierwsze p s  euicnte zajmie s it prawda 
jodobaio kwettją rosbrijesU Niemiec'. Keali- 
e? ini rzeczoznawcy wojakowi zdtją siB być 
j dnomjslai ce do rozwiązania tej sprany, 
WvboC esego keufuiencjs wysnaszy Niomtoiw 
krotki termin mogły spełnić d . mimoum. 
Paiistwa zachodnie r^zuaie ąc groty p s i- tj  
» i obawiając się pr*8,ścia księgesussu 
posa sachoon ą granicę Polaki, pizyrzekły 
pomec personalum fachowym i m .terj.lem  
^ m o o a^ ty u .

Dt-.egauja ezechosłowaeka p u jr te z h  
p koc 69 sit fachowych ieita sy isłuchiCiy. 
Wygieidkł główny i*spi-kt:»r wfAeijmtyjuj 
przybędzie do P.iski, aby teadac » » > (  aa 
miejsca, Bó wnosi Daaja p u jrse ił*  pomoc 
w wflwD.e paw- J ««eha O/rac* tego ofiarują 
pemec Austija, N .-mcy i Ń-rwigj*. Pierwaz* 
pospieszył* a mocą, co a wdnęcsiłeśeią pvd 
fckrśUC n ih iy . JJikjk pmsylkjąe lb  l»k£>i.y, 
między aimi ptru Norwegó* oras aiygnująu 
Ł- cale w*iki a ks ygoius .em numę bOlOO 
Dl, duńikicn, aa kisną to sumę «»t*ył0 
D « ji oieaofdae środki deniafokcyja* i ,«■ 
tm nno  p .k jn ą l /  i aparaty.

B h .ty  priygU0 K*«c»e aa ssacii pras*! 
ci«? ksiggo«i.ssó*ej *» Pa aw«ch p«s ępuj$ 
w szybkim tempie. Do rnssowych szczepień 
zu owicą bsdt.e moi*a puy.tąpić w m»r~ 
cj 1981 r.

Odszkodowania niemieckie.
Bergmana o&wiadctji w P ary ii prsed 

atawideiwwi dsieaeii* buite, te kwtstj* nić- 
mieekiogo odszkodowani* idiie raczej w l i t r  
ruazu asitleuu  sumy ig o n sj n ,i w k u m a­
ku ostaioBia ia t rocaaych bet pr.jozLgu 
ich aobewpiec-eaia, Niemcy są gotowe per­
traktować a-d  kalką propos? ą Wypłat 
w flocie Ni«««y u ś Jć  ■» m gą, natomust 
p s a ^ ą  węgiel a al^asi w.odaą uorkOa.l i, 
ae 20vU tona węgla ro«B» aię » l  j-rdv -i 
marek w t ł .c e .  i  race r*eiio*»ał,..ćw «w i» 
Bergman* aa b.rd.v p.lytecsae Tiacaosci 
W pJfetu ale* u i tą w cem, te traktat po­
kojowy u a a m i J  komisję i<spar*iijjmą, aa 
k;ó ą tgocsili i« w sijte j  »i>aaui, podczas 
gdy Niemcy «ą<Uą, a? fiystby da.e&o traf* 
kirjrao, .prty^śc do tottp steda ego poioau- 
mieaia -e s«*vii<t\ wierry iiiaau a prredr- 
wstystaiei* a Francją Ze WitysUimi *lj«B- 
tami mogą nę Niemcy st/wao pOrvi.ml-C, 
pragną jekaak, aty się pis ideas:ya« soi 
por.tamiec a-ogty a Francją. Ni«mcy pray- 
anają, ie Francja Darmo w el > o rerp.a/a i

K e n e g a t  K u c z y ń s k i |
i

PiMCb* Lutottanskiego.

K ika jeat w Polsce r o d ó w  s u a c b e e k i t h ,  
wywoiaąejen e*Ojo tiaawisko cd wieści Fu- 
c t y a a .  J  u a ,  t  f e s i a s i *  m l e i ą  d e  s l a j a o t u  
IBlep^wrekow i wyk.au;ą w XVIII, w uku 
dr-. O h  s o k a t o l ó w ,  w ś r ó d  s t e r .  g o  a w y s h  
praodków, st.udaj Kocryhicy puesętują srę 
herb m Ogoartyko«r, trsci r<,d aa Brs., o 
k t ó r y m  w . p o A . u a j ą  kroniki pad r .  1 4 j 4  a .  
loay d;i tiaaiu tiari^wa,

kciiÓH .)j o.ę s biegiem P t  ujru.P S ę
Eaityhrcy wśród rotsych aaiąis.cw Biocay 
p kpoiuej i aa róiaych suavJr5sU c a  spe- 
lectBjfch.

W poiowis XIX, wieku i-.poty j.my ich 
pod aeborem au^tr)v>ckim uyr ,wi«jącyui» rolę 
oj ów w Borsacacwie, Lubonie i UuidoK le, 
aaaj^Djeny po 0 uraoti, otcoJach i eeikw ia.h.

Fronjisaek'5' Eucaynsai był asrtądcą 
pahstwoKyeh dóśi w K,mpoluagu, basyli 
Kaeayhłki gr kat jureaesscrem w Śir.di.iu, 
b e i u  Kucsyusti profesorem fi yki na Wste 
etiaicj JagiolioŚBklej, Leopold hu *yDękl aaś 
poświęcił aię eądow autaa, Miekość figo  
osutr.ego , wychewsai go w atm v8ieiie stpre 
gowskiego systemu publica&yih o iU i, wśród 
DiOrjkratyctapg-o rotsaśau a ge.mawltwa, 
pr.,/p dia na epokę U jayth  awią.aow i spi­
sków, jakie t uaowaly «śród spoiect hstna  
ca.e; ntom .l Europy, aa epokę „wiosny aa- 
rekow14 i aa epokę krwawo) rewolusji wę- 
gier.kiej, a a lin c i'*  j kvkfisxalą dóbr, wlę- 
a, a  ami w forterach, r .a a r tu  wasiom  
maogicb patrjotow węgisrektoh i okrty^ a  
slupów «iufcie«iŁ»aycu. T .m  to, as tu m . Ar 
I u a po* gr.i^ em i iaą4*mi oslawisBogo 
auotijaikUgo giaerala H»*aaua aaprawrai 
się Auctyaski w lakwitytorakioj aiulbie, tam 
porasta! w H ultB ie włada wieaeiiskich i 
stamtąd praybji w r. 1861) do Lwowa jako 
jeden i  filarów sądu kryminalnego, aa któ­
rego stale s tt l  Sr, Karol bar. Pehibarg,

byłoby o wiele lepiej, aby Niemcy jak aa;
. rychlej wybudowały ICO 0 0 0  domów aa » j -  

słctcuych obsiaratlr Francji. Ustalenie ogól- 
tae j sumy byłoby bardro kv»ysUe, gdyby 
* bowiem Niemsy pesaaiy swoje sobowiąiaaia, 

megłyby się prrorumieć i  Ameryką, Bekre- 
ta n  śttau  Bergmaan iskeaetył »świaiv.Beai» 
wej. uwagą, ie  porosumitaie i  Fraa.eją po 

•tągnęloby aa sobą poreiamieaie i  aljar.t' mi,
Jagielska B«aa mmietrów prwyjęła 

i ardto pny;hyl*ie oświadcieaie Birgmaana 
w s^n irie  odstk«dowąń, takie i w kwestji 
resbrojnia srliiy ł s ‘ę rsąd angielski o tyle 
do rtądu frs .cuskitgo, ie w sprawie r«;.wią- 
stela Orgeschh i sttaiy cbywateUk ej n a  
b |ó  wy aa s .ay tylko bardio krótki termin, 
Prawdopodobnie będsie wymrgaae pnepre- 
wadseaie ogólnego rorbioionia do keńea 
marra lub pocsątki kwietnia b, r.

Komisja cdstkodowafi prsedłoiyła Ba 
ssie najwyissej projekt wedle którego Niemcy 
mają prsei 5 lat płacić po 179.009 f. stUr- 
iingów.

Komisja dla odsikedowih egłasia listę 
pr^dmioiów wyinnyeh p n e t Niemców do 
8L gruduia 1980 t, j. w esasie piernst go 
rek» prstd wejściem w iic ia  tr.k t tu wer­
salskiego. — Tyttlcm odsakodowaaia wydal. 
Nieme/; 17,818 6 t0  tenn węgit, 18.0C0 tenn 
mlfatu am^ałakakego, 8,084.789 tonmóiblto 
Okrętów, 208 780 tona m rttrjila  stglugi rse- 
j ł- i ; ,  800.170 astuk bydja, 6,808 668 tg  
aasioa, 10,787.887 kg. k sm k ó » , 07 8k» ig  
trwarów lfcrmaccutycsajeb, 4 571 loknm>t} w, 
óOOo lutotAuóilów c-‘ęia«owych, 140.000 toaa 
m .terjtłu ktle om eg*, 131 505 maesya, 15 
kabh codsa rakuh, Kom sj* ośwu-desa datej 
i« eyfra JO utiljardó^ marek w slocie, któ­
rą Niemcy ogłosili jalo kwotę m.ją ą eię 
aaplactó w myśl traktatu pokojowego | r s . 
kraesa snac aie prawdziwo cyfry. Tytule.* 
distaw odl«u Numcy Fraacj; i Belgii prsed- 
misty. które skonfiskoWuli aa terytorjuw 
prffiuw ko licjjcytfi lub tei sasekwcitiowa j , 
D*atawy te skl-dają się s 11 £ 0 mas ya 
roiaics^th, 371 307 tona m .teriaia prsemt- 
slowigu, 407 lokomotyw, 181.289 wapouów 
o,rócx tego oddali papiery prartoseiowe i
UINI BSIUkt,

I m p t  doaeei s Londynu w kwestji 
-<łetkvdr^ a, ie wielkie w r.im ie wywarły 
w azg biskteh kyłreh liberaiajcfi proposycje
f.ao uskro co d . piernssyob « ;p l« t niem e- 
eiich, o, as doniesienia « bogactwie Nieaues, 
które swym. produktami m syfują Angljf. 
Dąivniem Francji jeat sb lieaie się do a^- 
eowiska asgielskiego w kwestji odstkodowm, 
l*w e,« priekokan e, ie i  łatwcśeią da eię 
ury.ksC porssum eałe. Jeieii N.ew.-y me są 
wstanie prseprowadsić 1 0 .brojenia — powiada 
dalej krre«* v%d<mt — t» najmądrsejsism 
«oswiąsxa^m był) by przyaakaie Niem cm 
U a lat*, iwtok , prsycsem iąiane  by od Nie­
miec dowodu dobrej woii i prieprewadtenia 
rotbrojeaia,

Korespon4eit~ s raca dalej uwagę, ie 
aigie-iki delegat aa konferencji prawdope*

Thtaj 4*1 „srogi k^nsyliirt" ryctło 
jictue wt-dsę spelecaehutwu polskiemu, 
stukając, swiasscsr pe wybuchł pewstania 
stycsalowśgs, SiSiog, karjery w drodr* su- 
renego, feeiwiglfiatg* traktowania s,raw  
mkwisytów ptlitycssyth. D* isędu tym 
imkwisytów naltieli, «»ok wielu imnyefa, lit i- 
rat Karol Gienewski, ws|ólmcy J*na Utar- 
aecki^go, drDgat Btądu naród wego, Jan 
Kurtyn*, E gts ia* , grupa Mi«roeła«ctykew, 
di, Faorj«K Ziewislkowsti, br. Borkowski 
A .toai, br. 4i.i-'jew«ki, Muce li hr. Kr eifi- 
cki, AOamrki, Brp cha, i t, p, Pite* dltisty  
•s«b pust s-ł Kuctybski w«ds« sw^j*) a« 
m ęta.sci, obchodsil się brut iai.-, tnęea! 
Cyaucikie trad sda«ymi na jego laskę 1 ale- 
łsskę Więiuaiui, >i p riebnla  się wr.stcie 
miarkb cur/hweści.

Pól fis,tik / organ tajnej orgamsacji, 
csrsopisuio Pruwdi ogłosiło w Nr. 8 s 1 
paiJrlcraika 1 8 6 8  następująco) treści oderwę:

„Nnras pcd«jemy rękę i traktujemy 
•prtojmie ctł.wiek*, który prry wyrob.oncj 
opiaji publictnej, odbierslby tylko osttaki 
widniej pogardy.

J*ko jeden s wybitnych prsjkładów 
priytoiitymy dtuiaj p, radcę sądowego Ku 
etyhskugo, rełerenta watystkieh niemal 
upraw poiitycseyuh w kraju.

Oiłowiek ten — Polak — mdoluiony, 
wykuttłminy, pomimo tsgo s eałą śoisdo- 
moscią Bwej ohydy s erłą neisselnością sk«n 
•tenego siuialca. a nawot s prawdsiwą prsy- 
jomnością pełni sluiśę kata właBnej Ojcsj- 
my, w.ęu i gubr synów tej siemi, na której 
aroał, wykrywa i wysnuwa s prawduwem 
paerw.emem cię mordurcy, najaawilata spra­
wy, mnogio ressiny, własnych rudnkcw 
otrąea w retpaci i argubę, a wsaysike to 
jus oddawna, bo prawin od samego peesątku 
awegs urtędowania.

Nawet p«międsy Niemcami nie potrafi­
łaby Au tr.a tnal As podobn.e podłego simkę, 
agujfby go me sia ł,, nie potrafiłaby gosaatąpić.

A jdlnnk ctłowiek ten dbodu pomiędsy 
m m i; wesoły, rumianny, kpiący, gnsetny,

dobnie perusty kwcatję witebską, pokiewsi 
kwestja ta jest wain* dla pokoju europej­
skiego.

Oe się tyci? pełoienis w M«łej Auji, 
tó jakkolwiek Anglja r osiuda dlr Grenii 
h istiryene  sympntjo, nie sre^ygsuje je«&ak 
x ukhssł powziętyeb w ntudniu poprseduDgo 
.oku w Londynie. AegTja ijc s r  sonie yrve- 
dewssyatkiem mądrege n i r ą s » ' J  by pr;«- 
prowalsió Rsybkie oijiekrjeiie Europy,

c o  o o o o o o o o o u a o w -

NI* pięknych stów ,
lecz

czynu zbiorowego
nam potrzeba.

Plebiscyt góriii-ślgsk
to  próba n aszego  u św ia­

dom ienia narodow ego.
Dobry wynik za leży  ty lko  

od nas. 
O O O O O O  O O  O O O  O O O O

Ruch przedwyborczy.

P. 8 L, (Pi*Bt) respoesęł# jui prace 
prsygotewawese de vr*ystłjcb wykeró * s z ­
wowych. W oatatniib csasach wybrano ne­
ws komitety okręgowe na pewiatr w carej 
M^lop.Dee, pra/ereu  t As kemśtstóla tych 
wybrano prsewainie inUlijentów, Drło o ę 
t / j a t  oicsuó w pownych pswirtarh j i r  sp, 
miil.ckim, tsrnpbrse»kim i koIbs»vwek’;m, 
f is ie  <kopi polcsas estatnich wieców wy­
stąpili w rugę prseeiwko p. Dąhslswi f ks 
Okoniowi.

P iistow ty  wysunęli a woje plaeówki 
takie d« wsthodnUj Mato? o U ki, a naito  
prsygottwują teren dla siebie n t Górnym 
Sląeku. gdsiesakladają asireg siei* ligud^io- 
- y«h i eodłiennyih. W reuele w i e l k i ,  diia- 
l>ln i i  P  aitawsdw daje s'ę eloicw r ć w Kon 
g'S8Ówee, Poanabskiem i na P«m»rsa, dr- 
iąd  e ię ito  wyje 1-i* Presydent M niłtrów  
Witos

a ni net eą iudtie i to ucsciwi, którty mu 
rękę podaję. ,

1 gda ia  te pocsueio, jut nie posiany 
godności, ale aajprostsisj sprawi.dii *ości?

W sp*łeciib8t *ie więcej dojirtłem. nie 
MOgtiy ctłowiek ton odr/wać siego pidioj 
i snredninej ro li, której się podjął, Do aa 
katdym swym kroku spetkał by doaody n -  
b ja,ą:sj pogardy, któraby g* wresscie tnia- 
b I i  de uetąpiento.

N i ulicy, d lec i tego ludr, m d którego 
prsygnęb emem pracuje, obrauciłuy g» hlo 
»eu. N> psbliutreat miejscu dossawsłby od 
wasystD cŁ otmki pegardy. Nikt uctciwej nie 
podałby mu ręki; w asadym wsroku etytsłby 
petgpieHie, w katsym ruchu ebrsydsiaie i 
W t t r ę l .

W i  banach swego m wsikonia csułby 
się n epewnyw, a nękanego tą pub l^ sią  pe- 
g„rną, we śaie nawet, etmstyłjrby mary roda­
ków, nad których sgubą pracuje —- tak, te  
naressuie by lb / swnsmny c^uS iś  ten k a ,  
któ sgo aię stał niegodnym s*am  postjp-- 
wsm m. a i w najlahsy sakątes śc ig 'ł 'by 
g .  pegards wsayeimen ucteiwyeh, A fogerda 
ta nawet n t  dsicsiach jego spossęłiby tar, 
teby się aapaiły imienia ojca i prsekiinmijby 
pamięć Jog?.

la k  postąpiłaby sobie x nim  wyrobiona 
opinia pnbLem a i tym  sperobem  dkarałaby 
a*iedni*rsa, który saparlasy eię w sie ik ich  
ueauó, gorifaj od najsjadiiwss«ge w r sg i pa­
stw i s ę nad w łasnym  nar.dem .

W*yw*my pana radeę Ku^sybsbiego, 
•łeb j w jn e iU ł nadai ibrodaictej i ohydaej 
awej roli, laacsoj sirsssna t« potęga pubii* 
sis.ej p g i d / dosięgnie ge i wymierać na 
n.nt aaslutoną karę1*.

Irt-dno prtypuśció, aby K u esjń ik i n i. 
sre lim ih t saasaraia  p sw y ietsj odoswy, ł ł J 
n is  nm .ał esytaó m iętsy  w ierstam i, a ń f n ie  
fo jm ew ał na jatą sanes) s ię  katasticfę, to 
U t n iew yjaśnioną p o to u U ł. raectą, «ty on 
Dył utny w s iłę  swej w ład ty , sparłej e ba- 
gnaty p eiity jn ysh  te łn  eray i  le k e ew iiy ł  
energię r«igorąe*ksw a*ysh um ysłów, esy mo 
id  umył na tak daleko posuniętą ssla-

Walka z  księgosuszeat
W miesiącu listopsdtie i, r. organisaeia 

wslki > kaięgosuBiam, prseswycięitiąc wisłk^e 
trudnsśei, jak braki tecnnicsne, środków 
)b»sniv./tL wsielkiego rodsajm i t, roiwi- 
jała aię dalej, dsięki saaesnemu x pięknieniu 
aię licsby personalu fashewege i pjmecaj- 
c«Bg», * walka meiebyć obecnie j r  w «Zirri 
se igwojoną energją.

Ppmimo swięksseniasię lii-rby *ie^c*- 
wcś^l i stgród sipifwietrs-sHTfh 1 c*bt wWu 
rsąt ch»rych smniejtiiyi* s ę x 8 8 0 5  ua 2 4 3 8 ,  
Co najlepiej świadczy o Bknt?iJ»i;ni swaieta- 
n i c  straty,

Straty, jakie kraj pontorł od t^ąo ctasu 
wskutek księgocussu, dochodtą ds cyfry 
56t4 situ? bydła, i» według ces gatunki 
wych, iicsąe średnio 1 6 .0 0 9  Mk se sstuke. 
wynosi sumę 8 9  miljonów 5 8 4  tysięcy 
marek,

W p.idtifrniku s, r. s im y*  się pkr- 
wesj wypadek księgisussu w powiecie błoń- 
skiw, crai w pewiccie brsdu^kim na P,»nio- 
rsu, jednakie ds ęki energ-esnym sarsądie- 
alom wisd: Hiiejrcortycb, at^aty rg ra i eryły 
się do nietjaacsnych roswiiarów.

łlustrja poif opieką koalicji.
Prsedstawioi l W. B. K. w Londynie 

otrsjmał ujowatnienie do stwie-dsaiii, Ie 
m sydeat minutrów Lfoyd Gearge wnajwię- 
ksren saimerssowan.em i r najwięksrą tro­
ską i Bjmpat ą śledzi stoauskt w Austrji. 
Wyjeidta on d o P s r j i t  s tern pisskonaniem, 
ie kwestja Aastrji stanowić będzie najwa- 
tnu jsią  ep a -ę obrad konfirssij i ie sera- 
wa ta sostinie pomyślnie roswiąsana. Jak- 
kolwjnk preurjsr angielski me m ie sapo 
świeć, te p*b;two jeg* jh> długi i miljsp 
robotników bes pracy, tw jed ak csuje, ie 
mmi. być ni»jm«ne wssyatkr, a^y prseuko 
ds:ć temu, ceby było nwaias* przez całą 
opinję Bf.eUią i* messes-jście.

Manchester Ghwrd m  dowiad ije się, i* 
bada Najwyiisa sajmuwat się będ.ie inga- 
dniemem ustryjaśkiem Panuje prtektaanir, 
i i  prs«s uisielenis kredytu w wye,kości 
50 000 fttatow s terlingaw rosłuionjcb »» 
w. 5 dałeby się to ssgałnienia i .związać, 
J a . l i  Am jrjk* ediuówi w ipiłdtiałaa a, wów- 
c u i  i .k f l  s sama poniesie, ciły ciąiir.

forespondeKtlondybiki Tempsa donosi, 
ki Rigiesn. polotenl* AueWji nansugm się 
jak nsjryehls ssego rssw ą<ania jeieii'- kraj 
tm  nadal po Oitsć ma siietiwi ł:® pibetwem 
Bsąt angielski gotów jest ucseataieiyć w 
neijrcssaih, które w myśl preposyeji V Ilia- 
w  Gooa* rnnją być udzielone Auetrji pod 
Wsiuntiem, ia sprzymierz lńcy bag ji wezmą 
ndtiał w pstyczkach,

chetaość rodaków, i i  mimo ws ystki będą 
wepwiałomyalhyaai i nie targną się na osokę 
wstrętnego renegata,

Bachusa s«w ioił#1M
Uiterj j iszczę tygodeie oprawiał Ku- 

czybiki swój niegudn? procid<r, kpił f«r- 
mainlo z w sie ’k ch uwag, priifcfcóf, gf.ciV, 
as w ksficu przepłaeił tyciem s *c niecne po­
stępowań e.

Fstując ce dzień ayw s js te m ia  do wis- 
stera i t i t e  wyroki, dątrł po z^mknię.iu biu­
ra pisy świetle latarń 38 p ałh u irsik a  1*68 ’ 
piło* piać 0'Slruui, ongi posry i poziktsdaay 
stosami kamieia), dsiś zabudowany gm scfcm  
s z K « ł /  im Mickiewicza, dyrekcji arsrba i 
Muzeum Przemysłowegs. Tsm to pod bokiem 
dyrekcji poluj umieszczonej w ó wczas w kr 
miernej nr. 2 i  przy ulicy Bit.-wskiego przy­
stąpił do niege elegancki, m łoty  cił»w *k, 
p>d pozerem zapalenia cygara, jedaem eiltem  
pchnięciem sztyletu u godzi w praw ne w ser­
ce L pr*ee<ąl od raso nić j-g j  iyw «ts

Wieść « śmierci Kuczyńskiego obiegł? 
w let cala miasto, W pvbl;akim gmathu te­
atralnym im, hr. Skarbka odbywało a ę wl» 
śnie polskie przsdstawieme. W tern usłysz*- 
ło nadytorjum szelest, wbiegającej de jedne 
i  tói kobiety i donośny jej głos: „zamordo­
wano Lsepolda KucnŁ»ki»go*t Zw astm  m 
tej swzacyjaej wieści była ebywatelka 
sks Metulcwa. Tai za nią wpadła policja i 
czpoc ęU rewizję w amfiteatrze, yrzypuizcz* 

ją J, it e^rawca skrył się pomiętiy widzami, 
Poszukiwania p zcatsłj ber skutku. 
Liczny zastąp wijia.ów politycsnyet 

um^SzczonyiŁ w gmaibu pofcarmelickim, 
przy ulicy B-torcgo, zabiereł uię wł asie o 
pbj, gdy usłysiał % ganku przeciwległej za- 
•■eiuy donośny głos:

„Czuj wiara !*
N atęiy łt „w ian* słuch i posłynała  

wiadomość:
„Kuczyński zamordowany

(Dokończenie nastąpi)

Jó te f Białonia Ohclodeckr



Z e  i w l a t a .

«  P is ił  włoski’* próbował prty po- 
m ie j  powstańców owładnąć Bj«ką. PewsUi- 
Ły rozbroili postwiunek prson aaiyakićir. 
rządowym i obwozili jedne kanary. Po kró­
tki*] waloe, która p u d ^ -ę ła  a* sobp kilki 
ofiar w zabitycn i rannych koszary zostały 
odzyskano przez wojaka regularne, Wskutek 
tego zamachu prosił laąi Rjoki gi». F m -  
rie w Myśl okłada w Abszji • przysłanie 
wojska. Wcioraj przybył* do Bjeki 750 ka­
rabinów i 150 żołuibiay pkcloty.

=■= Lichw e Noviuy dt noszą, żo minister 
apraw zagranicznych dr Benesz swrócił się 
do Bządu polskiego a projektem, by Polska 
priyłąesyłs się do akcji pizeciw powrotowi 
Habsburgów t a  tren. Akcję taką psdjęts 
Gscchostowscją woapół a Włochami. Pismo 
to doaosi, to podobno Bsąd polski odpowie- 
daiał na to weiwsiie odmowni* oświadcza­
jąc, te pcdobBO postępewazie umaczałoby 
micnzarnie się w wewnętrzne stosunki obce­
go państwa,

— Szwajotaiakie koła fiaaasowe zape­
wniają. te  obecna zwyżka marki niemieckiej 
jesfc tylko zjawLikism przemijające*. Marka 
niomiocka joal otywana tylko jako przed­
miot opekulueji. Stały wzrost marki niem. 
motna nwataó u  wykluczony jak długo nie­
miecki Bank państwowy bęazi* puszczzl w 
obieg okeło 2 Biljardy nowych banknotów 
Markowych,

Pomocnicza Armja Ochoiniitbw Pracy.
Ubiegłej afodzisii odbyło się w Tow, 

gospodarskiam pierwsio zebranie w sprawie 
tej doniosłej akcji, Wśród kilkudziesięciu 
osób saaw&iyiiómy ks. S. Labeminką, przew. 
Tow, kobiecych, radcf Tadaussa Lewickiego, 
przedtitawieielfe Rady aikolnaj, kap. Model- 
skiego, delegata D. 0. 3 ., majora rtu.i- 
dowskiege ks. katechetę LeLmana i i.

Prof. dr, Pawlik w gorących i pięknych 
słowach wskazał w>ito£ć i kosieizaość pracy 
aa roli, uzasadnił jej dobrocaynne znaczenie 
w doaia obecnej, wytłumaczył potrzebę zorga­
nizowania takiej akcji, któraby najszersze 
koła ludności Miojekisj porwała, Zachęcając 
de tej praey i kobiety, wykazując dokiosłe 
znaez*nia uprawy podmiejskiej propagowanej 
przez dr. Kubika, zaprosił go do wygłuBzeii* 
referatu o organizacji Armji Ochotników 
Praey.

W Qaaf.de Lwowskiej umieściliśmy w 
ostatnim eaaaia kilka artyaułów dr. Kubik*, 
które czytelnikom wytłumaczyły a o klat n i:) 
te ważn* sprawy, więc tylko w zarysie przed­
stawiony projekt organizacji,

Mamy w miastach wielo nawozów, do- 
ekoasła ziemia leży odłogiem, lub jest ile 
wyzyskana, a rąk da pracy, zdrawych, sil­
nych, a bozazynnycn iest nadmiar. Grzechb* 
bjłsby to, gdybyśmy tega skarbu ukrytfgs 
w marniejących cię nawozach, w zaniedba­
na] ziemi i wśród ludności, nie wyzyskali w 
tym eifikim roku.

Tylko nasiona są drogie, ale c ó t  to 
znaczy, — gdy trzy padstawewe czyaniki 
mamy ?

Ochotników Pracy powinniśmy znaUić 
wśród: młodzieży szkolnej, miejskich sfer 
średnich, robotników i iołmerzy.

płodzili da się porwsć de tej pracy, 
a uiyta w ogrodach w czasie forji, poduczona 
do jesieni, mogła by stworzyć pomocnicze, 
rezerwowe zastępy.

Wśród sfer średnich znajdziemy kiero­
wników tej akcji, obrońców i uczestników 
pracy w ogrodaeh spółdzielczych i spółkach 
rolnych,

Robotnikom należy rozlać jak najwięcej 
działek, przedtem należyte nawiezionych 1 
uprawionych. Giy cni będą-pracowali, a we 
Lwowie m tiaa  by retdać 2000 działek, to 
w ozasio praey wiosennej zabraknie robo­
tników.

Wtedy wystąpi armja ochotników pracy 
i będzie uprawiać ogrody, by jak najwięcej 
ziemniaków i warzyw zasadzie,

Wśród iolaierzy znajdziemy t*i ocho­
tników pracy rolne) i ogrodowej, zwłaszcza 
obecnie, gdy na mocy reformy rolnej czeka 
ich nagroda za trudy wojenne, w postaci 
wlasnoj ziemi.

Ażeby to w Biystko do skutku doprowa­
dzić, należy przygotować kierowników tej 
akcji, W ezasie od 14—19 lutego oobędzie 
aię kura zakładania tych ogrodów i srgani- 
z°w*»iz drutyn roboczych.

Ważnym czynnikiem pamocnjrn w tej 
akcji jts t wezasae przyatąpianie do organi­
zowania tej armji ochotników pracy i takich 
cgradów, tudziet pomoc Tow. g«sporiarski«g», 
ktorc reprezentuje władzo i Bfery rolnicza".

Po referacie dr. Kubika, rozwinęła się 
krótka dyakizja, poesem postanowiono na­
stępna zebrania uraądaić w najbl isią  nie­
dzielę 10 b, m. e goii, u  «  nnli Tow, gca* 
Kopernika *9).

Obecni delegaci zgłosili swój udział 
w te) akcji, a p i.f, Pawlik zakończ?! aeide 
rzucm podziękowaniem i zagrzaniem do współ­
pracy, S. C.

„Jazłowieccy“.
W tygodniku W Obronie Ojceyeny znaj- 

dujemy następujący rys dziejów i czynów 14 
pułku ułanów Jaztawieckieb,

Po rozformowaniu 1. korpusu, gdy wię 
ksziść nie chciała wrażać do kraju, póki tam 
gospodarzą najeidzey, grupa ofioerów i ula 
nów udał* się n i  Kubań, by tam, płacąc 
krwią SB mętność egzystencji w bojowej je- 
d«ualce wolnej Polski, tyć tradycjimi wol­
nego u.icdu i nadiisfą leyszoj i jaśniejszej 
przyszłości. Wiedzieli oni dobrze, te ciężko 
im będzie, nigdy nie zatracali jednak ducha 
polskości, a zawsze tyli nadzieją wjdzieUnia 
się w oddzielną formacją, która przechewy- 
w«ła tradycje dawnych pułków pilskich i 
słuiyła za kolebkę dla pierwszych iołnie,a>- 
oswobediieieli,

W takioh warukai h sformował się w 
stanicy Poszsowce na Kubaniu dywizjon ula 
nów, płacąc krwią za motność wydzielenia 
się. Djwództwo dywUjonu przyjął major 
(dziś pułk,) Piisiwski Koiaiznty, znany je­
szcze z 1 korpusu, jako dowodta szwadronu, 
który włtsnemi siłami sformował i poprzez 
ogień bolszewizmu w konnym szyku przo 
prowadził z Odessy do Bobrujska, Do tej 
chwili, a prawie pa dni ostatnie hioterj* 
pułku związani jest z imieniem togo dzielne­
go, sprawiedliwego i tak ukochanego przez 
podwładnych dowódcy. Gdy B* ruikaa Ko­
mitetu Narodowego w Paryiu, dowództwo 
pod sformowanym oddiitłem przyjął gon. 
Żeligowski i powoli zaczął przygot*wywać 
oddzisł swój do świętoge obowiązku brania 
udziału w walkach a niepodległość Ojczyzny, 
do przemarszu z Kubania do Polski, dywi 
ijon wtedy przesz. dt do Noworosyjska, by 
stąd doformewawsay się, przepłynąć do Odes­
sy 1 dalej — zachowując stare polskis ułań­
skie tradycja -  rozwijić się,

22 stycznia 1919 r. dywizjon rozkaz m 
gon. ti iligewakiogo, dowódcy 4 dywizji stnol- 
«ów i wojsk okupacyjnych pilskich z psła- 
daiowej Bosji pricmiosowany zastił na pułk 
ułanów I, dywizji jazfy. Peczątkowy duch 
dywizjonu, w kturyu każdy szwadron prze­
chowywał trodyeję swego pułku (gdyt 14 
siwsdron był sformowany wyłącsn:e i  by 
łych ułanów lb  pułku, 11. zaś z ułanów b 
pułku I, korpusu) zaczął się zatracić i wy­
twarzał się duch jednolity, który uwiejętnem 
dowództwem ciągle pogłębiał i wpajał w 
podwładnych dowódca pułku major Pli- 
sowski,

Podczas wymarszu pułku z Odessy, pułk 
przejął na siebie obronę coftjąsych się wojsk 
koalicyjnych. Mimo bardzo eięikich warun 
bów pułk dat dowód swego aospolenia się 
dla jedaogo eelu; sprawy Ojczjiay przede- 
wszyetkiem, Przeszedłszy Dniestr, w składzie 
wojsk koalicyjnych, miał sobie powienoaą 
ochroną rzeki. BakenUi przyszła raiesna 
wieść dla pułku: Idziemy du Ojczyzny.

Ozęść drogi konno, ezęść pociągami 
prowadząc z sobą stadninę koni pełnej krwi, 
ocaloną dzięki niezmordowanej enorgji i cią­
głej pracy p, Jurjewicza o m  majom Plisow- 
skiego, pułk nakoniee 10 czerwca wstąpił 
na ziumię ojczystą,

Ani jednego dnia nie odpoczywając, 
pułk natychmiast był rzucony przeciwka 
Ukraińcom i odraiu w pierwszych bejach 
dowiódł, ł« duch rycerski w ułanach nie za­
ginął. Nocną szarią pułk sdobjfł miasteczko 
Jaiłowiee, oswobodził mienkańtów i wycho­
wanki klasztoru od inwazji ukraińskiej i bio­
rąc do niewoli 2.990 jeńców i 8 armat, nia 
zatrzyma( się, by licząc trofea, odpocząć, lecz 
rzucił, aię za eddudiącym aloprzyjacielem. 
Wyisze dowództwo oconiając zasługi, poło< 
iono przez pułk i w panręć tej świetnej 
szaitr jazdy polskiej, nadało pułkowi nazwę 
Ułaaów Jaiłowiecktsh i kelejny numer 14 
Gały ozas będąc w nieustannych utarczkach 
i  wrtgiem, pułk ani na ahwiię ni* myślał o 
odpoczynku, Gdy nakoniee walki zimą za­
częły ustaweó, pułk na kategeryczzy rozkaz 
wyiucg* iawództwa, eboąc nie chcąt udał 
się na odpoczynek.

Zimę 1919—20 pułk spędaił w Ziłkwi 
w p bl.zu Lwowa, w kwietniu na pierwszy 
odgłos trąbki wojennej, pułk poszedł, oj 
wierny tradycjom odoyrzoć wroga od progów 
oje.jztjch, Straciwszy 26 oficerów, zsbiiysb 
i rannych i dwustu kilkudziesięciu ułanów, 
pułk przez osty ezia ofonzywy, defenzywy i 
znowu tfenzywy był zawsze w awangardzie. 
Wspominamy w rozfazash wyiaztga dowódz­
twa, parę imzy w komunikotaeh aziabu gene- 
taiaego, pułk sdoht wyrobić sobie imię je­
dnego z najbardziej bojowych pułków jazdy 
polakisj. Prawda, ie  imię to kosstewało wio­
le krwi starszych oficerów i ułanów pułku, 
Wiola z tych, którzy n i  Kabnniu esło swe 
tycie i duszę złetyli w pułk 1 fyli tylko 
pułkiem, nie deezękało zip te) rsdonej chwili,,

gdy Naczelnik Państwa ma wręczyć pułko­
wi odznanę krinyta „firtu ti MiliUG" aztan- 
darowi pułku Prawda, ie większość tycn, ca 
się przyczynili do tej niezwykłej i wiecznie 
pzmiętnej dla pu»u uroc>ysttiśei, dziś leiy 
w grobie na progach Ojczyzny, duch jednak 
w pułku, jak z pokolenia w pokolenie, prze­
szedł yo nowysb ofioerów i ułanów.

W A Ż  N E ! 
Dla urzędów I urzędnikówI

K l u c z
ao obliczania dodutkn za wyisze 
sltiOja i trasowych wyslujr dla 

wdzyftthiełt kategoryj.
wyszeił z druku i jeat do nabyda w ak^ps-

djreji, ul. Ozarnieckiogo 1. 12.
Cena egzemplarza 8 Mk. 

z przesyłką pocztową 12*50 JUK.
Bi t m u  * ta w formacie 8', zawiera dokładno 
obliczenie doaatkn, vecsąwdxf  od X 6*\ do 

199°/. i os kasńege terminu,

W ynylkę nn prow incją u skufooznln się 
pod opnską poleooną zn  poprzudnlum  nnde- 
słoniem  n a le ż y t o ** ' w  kw oole 12 5 0  M k. —  
Zn zn llo zk ą  nie w ye yta  elę.

Lwom, dnfts 26 stycanio 1921

Kalendarz.
Bi o d a : 26 stycznia.
Bzym. kat.: Polikarpa.
Gr. kat.: BripyL,
M i ułański: Skaroimirs.
Waohód ałonca, a gedzinia 7 min. 47, 

isebód słeńca a grdz, 4 min, 49 wfonói.
Temperatura a godzinie 12 w południe

— i  ztspni. _________

— Uroczysta dekoracja orderam i. 
Dnia SU b. m. odbgdui* aię we Lnowi* uro 
czysta tek i racja orderami * Virtutl Mihsori" 
i ,E nyism  walecznych" oficerów i szerego- 
l yst 5 Lwowskiej Dywizji pieehoty z tych 
tdnziałow Dywizji, które otaejonowam są 
we Lwowie i okolicy,

Program uroozystośei: O godzinie 1910 
uroeiy8te naboieństws w kościele garnizono­
wym (00, Jezuitów), podczas naboisństwa 
pizygrywać będzie orkiestra wojskowa,

Po naboi, ństwie przegląd wojsk na pl, 
Bw. Ducha, poczem uroczysta dekoracja ed- 
lnaezonych.

Uroczystość zak.ńesy defiltda tddzia 
łów pieszych i artyierji 5 Dywieji piechoty, 
przed pomnikiem Mickiewicza,

— P re ie u ta . Nimiostnietw* udzieliło 
ks. Janowi Bordunowi prezenty na opróiuio- 
n t gr. kat. probeatwo regiae collationis 
w Turzy Wielkiej,

— D yrekcja poezt 1 telegrafów we 
Lwowie donosi: Międzymiastowe Biur* Unii 
Telegraficznej w Bernie w BkWajcarji komu- 
aikaiami nr. 165/12 i nr. 151/17 zawiada­
mia, z* komunikacji telegraficzna z Alaną 
(Turcja azjatycka) przerwana, a telegramy 
dla Galicji przesyła się pocztą z Bayruuthu. 
Bówaiei przerwany jest kabel Parsmaribe 
(Gayaia Holenderska) — Cayenne (Guyana 
francuska),

— Folącneuie telefoniczne między 
Lwtwim i Warszawą, tran międay Kraka- 
wtm i Warsiawą przerwane.

— Sprzedaż ty ton iu . W dniu 27 aty- 
cmia b. r. o godt, 4 pf pot, odbędzie się 
w tiafikach przy ul Asademickiej L. 2 i przy 
placu Goluchswskich w kiosku tramwajowym 
publiczna rozsprzedai uaterjałow tytonio- 
wy«h, pozestałysb z rezdzizłn za mieaiąi 
styezoń b. r,

— Na przeciąg tygodni t Śląskiego 
Obywatelski Komitat Obrony Pińitw z wini 
iri* wydawanie diieanika-plakatn: .Btratai- 
i J ,  który będzia rozsyłany da nalepitnin w 
miiBtsch i wsiacb,

— Pierw si* pełne poalednenie lwow­
skiej Izby handlowej I przemysłową] od­
będą* się w piątek, 2 8  stycznia s godzinie 
5 pspot.

— W alne zgrom adzenie lwowskiej 
laby adwokatów odbyło się onegdaj w wiel­
kiej sali rozpraw sądu okręgowego karnrge. 
Przewodniczył pret. Izby Cr. Kamieński a dr. 
Ssw. ban et u przedłożył sprawozdzme z cz-n- 
nośei Wydziału do t l  grudnia 1920 i budżet 
Iiby nz rek 1921, W dyzkusji zarzucono 
Wydziałowi, ie  nu  czuwał n a i gedaośeią 
•tanu adwokackiego, |d y i  l ic  wzhrzniił nie­

którym adwokatom wdawać nię w taki*, czyn- 
nośd; które ze stanem tdwokackim nie mają 
nic wspólnego i moeno poniżają godeość 
tego stanu. Po odpowiedzi dr i -Panethr i 
Wrsyjęeiu »prawozd>ait do wiadomości wy­
brano 6 ctłoukow Baay dfdcy»iinari>ej, 2 
zastępców, oraz 18 egiamiuatorów dla egza­
minów adwokaekUh Następnie nz wniosek 
dra M. Buł era uchwilono pcleeić Wydziało­
wi Izby aby się odniósł do sądów i przed­
stawił pokrzywdzenie adwokatów z powodu 
niskiego wynagrodseaU za czyaności wyzna­
czone z uiigdu a gdyby sądy nie chciały 
przyznać podwyższenia, by Wydział zwołał 
nadtwyntajne walne zgromadzenie, które za­
decyduje dalszą taktykę w tej sprawie, 
W końcu uchwalone jeszcze domagać się od 
Ministerstwa sprawiedliwości wydania nowej 
U ijfy  adwokackiej dla Małopolski, odpowia­
dająco) obecnej drożyżaie.

— B ilans Towarzystwa „ S tra tj  m o­
g ił polskich Bob&terów* 1920r. ws Lwo­
wie wyk*.uj» w rubryce dsokodów sumę 
878.279 02, i?ś w rubryee rozchodu w rem  
zoiiłym sumę 142.844 74 marek. Stan kasy 
29s 2s6 77 maiak,

— Pogrzeb śp. Włndyiławn Zeleń- 
aziegc odbętzie się we średę 26 b. m. e 
f  »dz 2 papo I. z domu żałoby przy ul, Gsra- 
cir«kiej. Nłbsieńatw* Zateb>* odprawione 
będzie wo czwartek 27 bra o godz, 10 przed 
pcłit dniem w kośsielc Mar ja'kim.

— Pogrzeb m łodocianego bohatera. 
Sprowadaonie zwłok ś, p. Jana Gichockiege 
ucznia szóstej klaay iV gimn , obrońcy Lwo­
wa, ochotnika oddziału Abrahama, zmarłego
W SZpitalh W W ad u  wicach Z taU odniesie-
nych poi Ghodaczkowem, oobęsżie się dzi­
siaj o godz. t  po poi. ł  kaplicy szpitala za­
łogi we Lwowie pr>j ul. Łysakowskie; ns 
cmentarz Obrońców Lwowa,

Spoczną zwłoki mlodociznego bohatera 
w ajezystej ziemi, a pamięć jeg* aecbewa 
się wdz ęoznie w sercach miasta -odzianego 
i Ojczyzny, za którą oddał żjeia,

f  Joachim  Łysiak, smar. prezydent 
sądu akr. w Koiwinjji i la ica  Dworu, zmarł 
u m is  dnia 21 b. nr, w 65 rukr życia.

— Ciągnienie m iijonów ki W osia- 
uiem  losowania 4 proc. premjcwoj pożyczki 
państwowej wygrana Mdła n r numers :
1674618, 2192184, 0715122 i 158U94,

— W ciorajsm  bnrza Sniekna uspoko­
iła się nieco dopiero w owgu nocnycb godzin, 
W południe aderayt piorun w gremochren 
wieży rztusiowej Uwułtowuy huk wstriąmął 
c&łem miastem. Pod wieczór pojawił aię 
mróz i .trzyma" dttąń ptay pięknem wzglę­
dnie powietrzu.

— Tow. l w u  Kwaśnyela. Jtdn# z 
tut, p isa  ziskich, donosząe, ze aresztowany 
we Lwowie i przewieziony do Warszawy 
tow. Iwan Kwaśajeia osadzony został w wię­
zieniu na GyUdeli, — lauwiżt, iż w ten 
samom więzieniu siedział angiś... Naczelnik 
Pańitwa Piłsudski. Czyioj autor niniejszej 
nstatki cbciot nią wyrazie ubolewanie nad 
degrongoiidą oytadoh warezawakiej, która 
ongi miewała takich Pimudskich, a dzisiaj 
musi poyrzeitawać na Ewaamyciaeh?

— Z k ro n ik i polleyjnej. P. Arturo­
wi Kahanemu na reducie w Domu Naro- 
dnym skradziane z gardaroby płaszcz, war­
tości 15.000 marek.

K*rzyetająe ze znalezionego znaczka 
garderoby kteś zabrał podczas zabawy w sali 
restauracyjna] Ogrodu Kośo.uszkr całą gar 
derekę właśoioioia znaeiku, pzwnogo komi­
niarza, jakatoż garderobę jeg# żony i dwu 
córek,

87 letni blacharz Fr, Kowajiki (ni, Lo- 
szetyńskiogo i8 j, wyszedłszy oacgdaj n i 
piwo, zaginął. Poszukuj* go sona.

— Ofiarność obywatelstwa Stanisła­
wowa. Lwowiki Komitet Obrony Krosów La- 
ebodni h otrzymał do ycLczas ze Stanisła­
wowe przez snaibaiczkę Sianirtawewskirgo 
Komitetu PlabisojtowLC? p. Z«fję Migocką 
m cele plekisojtowe Mir, 119.838 04 z cze- 
gc poważał większość zebraną została po­
między funkcjsmrjusiami sUiietawowskiej 
dyrekcji kolejowej. Wszystkim oflaredaweom 
i eszbem, które nie szczędziły pracy obywa- 
telsziej priy zbiórae, zaeyfa niniejszem go­
rące podziękowanie Lftoeski Komitet Obro­
ny Kreiów Zachodnich.

— Apatjw, czy.,.! S ou tar świadeciwo 
rWomu muaati wystawia Ziemia łraemyska, 
Podając wspaniało wyniki ibió;ki s ł i t u  sre­
bra we Lwowie, dodaje przy końcu:

A Przemyśl — jaką ilością tych *en- 
aych meteli na podkład waluty może się 
popisać? I mtżna odpswiodziec: Nie wiele 
więaaj nad 8 kg. srebra, nad 89C gr, liota 
i 10 kg innych motali a niespełna 2000 ma­
rek na zaknpns tych metali,

Jtżsli te cyfry są autentyczno, to do­
prawdy wywołać m ogązdum ien ie ,

— Usllowany wywóz kosntownoścl. 
Onegńij przytrzymano na kranewakim dworcu 
kolejowym za usitowany wywoź kosztowno­
ści pesz granicę pcńetwa Oharle Goldftrba
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x N o w e g o  J M k u , m n e m u  w ła ś c ic ie l*  fa b r y k i  
m sR u fa k tu ro w ej. P o d c z a s  r ew iz j i a r o n fi -k o ­
w a n o  G sJ d fir k iiw l 1 8 7 1  d o la r ó w  w  b a n k n o ­
ta c h . 2  i  ą o ł  a c la r o w  w  sr e b r z e , z r g s r e k  
i l ń j  z  b r y h s t m : ,  b r a n s o le tę  ? ł 4 ą  3  z ło t e  
S a f u k i  t  b ra a so S o ta m i, b r u a s s le t ę  J a r s k ą  
i ó l t ą  w  o s* « x « n iu  p la ty t iijw ę m , p a r ę  k ' i « y  
k ó w  x b r y h n t a m i,  r ó w a ie i  w  p s a f e s n ie  p is  
tjra o w em , 3  s r e b r n e  to r e b k i s ia tk o w e  o  m a  
s j w a y c h  r ę k o je śc ia c h , K olię p e r  te k  x 2 0  
s s a u r e c s k ó w  x 5  b r y la n ta m i, Jkoljg p e r e ł  ś r c -  
d s ic h  x ł c i* » ą  * 5  s m u r k ó 1.? i h o !ję  » s * e ł  
d r tD n y c a  s  1  s z n o ik ó w . G j lu f a .b  t ł  r a s n y  
s ię ,  i a  k o s z to w n o ś c i  te  n a b y ł  a d  J ó x * f t M a -
g . dh eim -r * 5  p u łk u  z - t .  etzejcn n iW iB ogu  w 
J s m ł a w i u ,  B r e a sy  skoiafhkoW R& c p fz e e łs n a  
d y r e k c ji  sk a rb u .

—- 15 miljardów nowych poatków  
w  K le m e z e e h .  N ;a » la c fc i  n t n w s i r  f ia r .? só w
#r. W rth w rrswowh a J'ei x s^ra-esdzweą 
Tossische Z ‘itung o ś -^ a d c s y ) ,  i e  w  ^ i B ^ ł y m  
ro k u  Nismcy dcntjrczyć m u sss, 15 miłj*rdów 
■ o w y c h  *»cd»tVów. Kwota ta ]«st potrzeba* 
n* wy?sn *yłatk i, powstała walroSsk pad 
w / i t - e s i a  p!ac d h  u r ię d n ik ó w  (8 m ilia r d ó w
1 na pokrycie psiy^Baii^alaygo fiif^oborn w 
roku felei^cTm (7 m iljsr’6;* i*ar«)r) Wcbea 
tego m s^ tied u sł nraiater p odwjiisenie 
tasyfy kolefawoj (ksobswej i to»arowel), — 
era* ^odw/ifiseiftia e jta t od listów, telagra 
raów i telefonów, Nadto wydalał Barany d’a 
s jtrw  f^spudwrcayab wróiy s* jra^id*0Biie 
■ o3a>'ó rf na kawalerów i na cukier, a ró 
wsocse-aia p:d<?ji?xcgią p««stków od ofers- 
tu i od sręjls.

— „Ideowiec". Izba kama w Bytomiu 
zasądziła 19 b, m byłego mia atra  aiemiea- 
kłogo (* e*»*ów ®ierw«e*o rządu luds^ego 
po rewolaeyi w r*ku 1919) K&i*U Ua»OAa, 
robotnica niemiei k ego % Huty B smarka na
2 1 ta 'więaieaia z*. k .ad Je i jrklej się depu 
ścil na pewnym ku^cu s Galicji »*ifiids»ka 
I m w Kstaw eiifc. Misssn przy pomocy 
i**darma pruskiego i ioMers* Grontrsehutzu 
przeprowadził 1 lijea 1917 fhguwaną rowi 
zyę pod posurem, ie  ó w  kupiec priemyea 
walutę niemiecką do P*!s\i, xaalei;0!?ą g 
tówkę 2 S 5 U 0  wn*'* nlmieekieb i 7 5 ,0 0 0  
K«;roa suotr, skonfiskował i eU elł do Wro- 
cław; a,

— Głód mieszkaniowy Wiednia.
O ^ a ^ a j ą c  g łó d  m  e s z k a a io w y  w  k o m is j i  
b i l i e t a ^ a j  p a r D z a m u  w ie d e ń s k ie ; * .  sp ra  
w r i f a w r a  o 4 s i* d e t y ? ,  i i  w  i i m j m  W ie d a iu  
k r .k  j e s t  1 9  0 0 0  fti& eak sfi.

— Sms^cyjuta samobójstwo rosyj 
■kiego nezonego, W Genewie o d e b r a ł *o
b ie  i y  i e  rosyjsK ? n n o s y ,  b o t* a ik  i cb  m ik , 
K o n a ta a t7n  l e r e i k o w s l i i ,  t r a t  s ie w n e g o  p c -  
w ie ś c io p is a r s a . D y m itr a , w  t»K E i? x w y k ły c h  
o k o lic z n o ś c ia c h , i a  K ^ io d c b n a  ic h  tu  n ie  
p rsy to ex y ó ,

K o n s ta n ty n  M e r e ik o w sk ij  b y ł  fo p r a e  
d n io  p r e f s s o r e m  f lij  I fg j i  r o ś l in  l a  u n iw e r  
sy te ^ ie  p e te r sb u r sk ia i i  u w a ia * y  b y ł  w  sw o  
im  fu c h o  s a  a i t s r y t '  t  e u r o p e jsk ie j  m ia ry ,

Z a m ie s sk i r e w o lu c j i w  B r s i i  s a g n a ł?  
6 8 - le tn ie g o  t;cx o n eg o  ^o*a g r a n ic e  kraju , tuk  
ja k  s n a c ia g  c z ę ś ć  r o sy jsk ie j  sa jr o x g łc ś n !e s * * j  
in t e l ig e n c j i ,  do  G e n e w y , g d * ie  w s& e łł w  s t» -  
feusk i x tm t 8 ? s s e m t  k o h m i  n n ir e r s y t e c k ie  
m i, a n z w ę t  od  c ta a u  do e ta n u  c a y ta ł b o ta -  
» i* ,n e  k o le g j^  n a  u & iw erzy t« c i3 , M ia se  to  
w ie d r a  n iso ss ia l n ic  m a  n ’c  p r t y s n s  1% w G a- 
n e w ia  w  c ią g u  d e u  e ta i  g ?  s w r g a  ta m  Dę­
b y -,u, a x s8 c b y  m a t« r ja !n e  t^k  s i ę  w y c ie r p e ły ,  
i a  B icb a w e m  s u a la r ł  s i ę  s ę d t iw y  ucx n y  w  
e b  ie s u  ^ ę d iy ,  D u sa a  s id  d ,x w a l;» ła  w u  sw r ć -  
c ić  s i ę  do n ik o g o  o  p< m o e , n ie  d o * - a L / a  
c ir r y a ć  xe i  S iei d b r o ^ y n ^ o ś c i  in M ic s n s j  
w  o b ^ y ia  k r  ju . D ls t« g o  p e s t a s o w i ł  k r e s  p r -  
ł r ż y ć  s w e m u  i s t a ie y  u,

Mereśkawskij p tn yostrno«’ł do^osać 
a s  s bie wydanego wyroku w sposob i tu ­
ki wr a wynfiaoweny, Priytwierdsił w swym 
pokoju, lii^cym na poddasiu pess^natu fi- 
m 4ijnefo1', gdx?e mieTiksł ned gtaw® łótka 
łelasny reierwoirsk, w który wl»ł sestawfo- 
ną prxex sitbie mie^asnisę chloroformu orax 
eras innych kwasów, Zrcserwo^ru tego bie­
gła rnrka do maari cblorefomowanej x / n -  
tu, jaką przysłonić miał tw m  i aby nni^sąć 
d?głó prte^śmietsyeh, lab stoczenia się x 
łóżka. pixy?ssał się mocnymi płóc!ennymi 
p. s m i  w trsreh misjserch do łó;k*, oswo- 
bodxiwsxy tylko hw ą rękę do (twareia 
wentylu,

N ie  d ś ć  j s - fn a k ,  i e  x p r o fe so r sk ą  t j -  
i t e e a t y c m o ś c i ą  d b a ł o u d a n ie  s ię  t s g o  xa- 
m ia ru , s io  n ie  la o o m n ia l  j e s to x e  o BWych 
b l i a i ' h ,  a b y  i  h  u c h r o n ić  p n e d  sk u tk a m i  
w y p ły w t j ą c e g o  x sb ó jr x s r o  g a m  i  w  ty m  c e ’u  
ST caela ie  p o ia t y k s ł  s x ? a iy  d n w i  i  o k iz a  po  
k eju  w a tą .,.  D o p iero  p o n y n iw s s y  w s a y t tk ie  
t e  p r iy g u t o w s n ia ,  y o - lc iy ł  s i ę  a a  I ć ik o , k tó r e  
b y ło  d la ń  a a r a te sa  tr u c iz n ą , B x«cx  ja so a , i e  
x t* k ą  p r e ey x ją  p o p e łn io n o  sa m o b ó js tw o  —  
n d r ło  s i ę  k o m p le tn ie .  P o r tje ?  h o te lu  sp o -  
s t r s e g ł  n a s tę p n ie  l i s t  ia t k n ;ę ty  w e  d t ^ i  
p o k o ju , M e r e ik o w r k  e g o , w  k tó r y m  m ie ś c i ły  
e ę  te  ty lk o  s ło w a :  „ n ie  p o s ia d > m  n ic  jn i .
Za s ta r y  j e i t e m ,  ab y  p r a c o w r ć , xa b ie d n y ,  
a b y  i j ć \

W y tn a n io  p e łn e  p r e s to g o , s t r s s t l iw s g o  
t n g i i t r u l  .

— Jan B om elier, młndsty, praesaa- 
cxył na cele akeji pomocy dla drircl euro- 
psJsMoh mlljon dolarów.

— Odczyt. W środę 26 b. %, a godx
6 wlacscrem edb?dsio zię w Csytelsi kato­
lickiej, Piekarska 1. 28, odotyt r m ,  dr, 
Thulltrgo p, t, .,0 bolstcwiimir",

— Om yłki drnkn. W f«ij stornia ,F ia  
de s^óde m i ły  n-stę-rniące omyłki: w felja 
tonie 2: I  axpiit», wierss 4 ca góry xa- 
miast: francusksrpo dramatu ma być: ’fran- 
i usii j tragedji 2LVli. w.; 11, s ip a lu  wiersi 
8 ed góry tam irst: a  aaaty. ma być: u wa­
ry dramsftyctar, I, sspalła, wierss 20. xa- 
mi»it: t»n, ans b ć: tak, W feljetonie 4: 
II s:palt«, w ism  18 od gery taw iast: w 
napłynie, ma być: xa napływem; IV. szpa­
ta, wiersi 13 <sd dołu xam iul. jat, ma być: 
j*k; IV s?paU*. 4 wierss, aamiast: pracuje, 
ma być: prx?du!«j; 10 w iem : xam'*»t: prti! 
rudatfcb, ma być; ?rxe«*ulo*ych; V. stpsita, 
wieras 6 o i górjr x*ani*st: demonissnie ma 
być: dem onim a; VI sspalta wiersi 4 oi 
góry azmih^t: dotknął, m i być: dukonał, 
w iem  8 od góry tam iast: biekiam, ma być 
blaskiem, w iem  11 od góry ssmiast: nie- 
■tkalansj, u a  być: nieakalsną, wiersx 13 i 
14 ed góry l^miast: mu^ycanycn. W „Tri- 
stani8* s*tn>a r a  być: musyfzny^h (n. p 
w „Tristfcaie"). 8stuk» itd., tr ie m  19 od 
góry x»m'ast: rilaim y. ma b rć : widsirny, 
wiirsx 20 od góry jamiitst: tęsknot* cel#m 
ma być: tęiknutą i celem,

Ofiary i pokwitowania.
(Zlcione w Administracji;

Na plebiscyt Oórno Śląski. Fonkcjosa 
rjusae Bidy sakoliej krajcw*j we Lwowie 
10 355 Mk,

Niema n ieszczęśc ia !
Za wiele na świedu j st r»ecxyristf«b 

tragedii, by jm e te  nrojmemi psnć aebie 
humor, W jednem x pism tuiejsiych eayta- 
liśiuy waturrj smętną *l«gję •> bratku Jakiś 
krxtcx< k tej sympatycnej rcśliwy, swis dtiony 
wiosenną prawie temperaturą dui ostatnich 
wydał kwiaty, A tn, jak w sam r&i, pojawia 
się aima i birdne kwiaty p^ginąl

ANi — uspokoić aaieiy autora arty 
kuliku, luającego florę ogrsdową widocii e 
tylko a bukietów, brstkam nic oi? ni* Bta- 
nie 1 Oae ais są ta i  naiwio, jak — optima 
fida — ich wielbiciel, Zm ane w lscie, gd-- 
podrosną, ssdti się jasienią do grnata, Pod 
śniegiem rosną dalej i okrywają się pącskami 
kwiat swymi. Gdy śnieg stałe, rozkwitają, Ajwró 
ci śnieg, — no, td je sanyp e, l«cx nie nabije 
w n’ch iycifcl

Nrpe^no tei ów kwiat, jui ogpksny, — 
w brx»*lr»ch wiosny wyj xy nu świat nie 
tknięty i po łebutowsku sśmicje się s poświę­
conej mu weiortj elegji. o. ch,

Sepoirtnur k o n tra  » lej*klcg# .
Wtorsk, 25 sty,suit, o godiiue 7 wic- 

cs«re* „J<?ś i Małgosia*, rpsra,
8roda, 26 rtsesnia, o g ’ds. 7 w is io ­

rem , ł >ocseValnis I, klasy", komedia.

Lwowski Tentr iołnlersk i D. 0. G,
W niedilelę dnia 30 b, m odegra Lwowski 
Teatr iołnłeriki p?*y ul. Gródeckiej 1. 2 w 
desken^łej ob*adxie komerję w 1 akcie p, t, 
Lisik" (no^eść) i komedja w 2 aktach p.t. 

sW steram piece . * Autorem obu komedji 
jest p Bdrnund Sihasider, ceniony i w w sa  
sordeemie cklsskiwayy na na więketyeh sce 
nach amatorskich Obie »etuki odinoesają się 
ływą akcią i m tódwem  dowcipów i prxytxy 
?:ia B*ę niezawodnie do miłego spędzenia tego 
prawdtiwego ,Wiecxorn komedyj". N* x»- 
końcsanie ,Z m łości" Gawaiewi?xs,

F am ię tn ik i ś. p . Jó ie fa  H i la r  j  w l­
ezą. Znakomity bjolog ś, *>. Nuibaum Hila- 
row e* nosostawił pamiętniki, których ręko­
pis u s jiu je  się w posiadaniu rodx ny, a któ­
re sostsły prłygotewsne do druku i maią 
być wydsne, Pamiętiiki Je, obmmuiąie okres 
at 1863—1917, uwierają cbok sutobiografji 

esobistej, wiele niesłychanie ciekawych sxcxe- 
gółów do historji nauki pclckiej, Wielki u 
exony, xałiiyciel sikeły współcze-aych ■•do­
gów i an> tomów polskich, określonych w na 
uae furopejsk ej jako „sikała lwowska", xa- 
warł w swych pamiętnikach meóstwo nsj- 
csnniejsxych uwag o wrrunkteh riiwoju pra­
cy naukowej, storunksch nauesyrieli d* u-

esniów i roli nauki w ts^ołec*tUatwie. Ol o 
jak sam ekreś a wc wstępie do pamiętników 
iefe susesenifl: »Wa*oma’<?yia * iycii lulxi, 
któ*-,jr dsiyh do jakichś nwjwsuioślejssycli 
ideałów, snajdują rawste ch-jtnych csytulri- 
ków i mogą niekiedy być bardso poiytscx*!e. 
Wsprmmenia tasie, to w^sak uchykńie ląte- 
ka tajników dussy autora, a uwain? ctytel- 
aik anajdsie w nich sawsie coś, eo nie ty l­
ko saintererować ga xdsła, lecx takie d - ms 
sposobność do niejsdsej dobrej iiajśli. Życie 
fi*jvl?gicsne kaidej istety, a więc i ustroju 
m ^ziego, t i  bexustssna reassj?, orgayumu 
n s .  lodsia świita xewnętrxnego, to wypadko­
wa wewnętrsiCjch, % org»sixacią cielesną 
■wiązany h właściwości ua rfju  i wpływów 
ssń  otcsienw Zyoie psychieme e io s: ka 
jest róąrniei beiustamem  oddxiał?wnjrm 
dtszy na warunki xewnętr*na, jest wyyasko- 
wą wsjystkieh tych cddiialywań i wewnęti- 
nyeh, wrodconych właściwfści dscłiowych 
osobnika, Moje iycie to jedno sdem-J pasmo 
dąi ń i uiiłowań w pewnym kierunk u, a ty 
mi była nalewst^stiru piagaienie pracy dli 
*o»tęya nauki, a dla nanki óicsy jtej wsi;xe- 
g ó k iśji.

♦
P*S!ii§iniki ś. p. flilarowicxa xawier*’ą 

w swcsególaośd między innemi nostępująie 
d*ł»ły: L»t7 drie ińiizca (0«3y powrtonia 
1883—1864 w Warszawie). Uwsgi o wyebo- 
wawexein xer>iu d^mu, Lata gimcsalnlne. 
(Cbaraktfrybtyka dsnaj sikały rosyjskiej j 
wielu ówfiTe*®ych pedagogów): Lais uniwer­
syteckie w U s!w. war*x?włkim, (Charakte­
rystyko ówctesaych profesarów i *tosa®k4w 
naiworsyt ickieb). Praca wsukowa w Wstsis- 
wie, Wopomulesie z p byłu w Odesie, Ps- 
ryża i. Brets^ji. S.’,ko!niotwo srywatse w Wsr- 
srawia w l#t ch 1886—1892 Kiercwaist-wo 
pracowni zoolegiesnej w Wa'rsxawia. Praca 
w Uniwersytecie lwow*Kim (1891—1917). 
Oharakteristyka społseseństwa pshkitgo w 
Kongresówce i w Galicji. Kierownictwo insfy 
tutu ayat-m, w lwowskiej Akademji w»t*ry- 
ssrji (1905—1906), Fódróie do Neapolu i 
Monaco. Boxdxbły o etoaunku profesorów 
do młsdlUły, c warnakach pr-cy naukow-j, 
o syrt mie wykładów, o popn^ryiaeji wię­
dły. Wsyomaienie x e*#oów iawssji rosyj 
skirj wą Lwowie (1914—1&15; i wraienia 
* p?bytu w W amnwie w końcu r. 1916.

Z  sali sądowe].

Echa zaityroiogji kostczowskiej.
Lwów. dnie 25 s).ytm s,

Dxiś TOi|oexęła się prsel sądem pr y- 
slęgłyca rsxpm?a karna prxeeiw dr- Piotr wi 
Petrusxewycxowl b lekarzowi armji austrjn 
ckłej, a vd grudnia 2918 r. ukraińskisatu 
szefowi ssnitarsemu na f krsg kcłemyjski 

Z obeornege aktu cakańssie, wyjmu­
jemy nsstępcjące K*ai3góły:

W czasie waFs pslsko ukraiński h a 
w s?uzegćlaeód od 1  listopada 1918, Koło­
myja była jsdaym s punktów ko» -untracyj- 
n^cn do którego wojska i władie u!miń.ik e 
dosyłiłj Uk jeńców jak i ossby cywiJnr, 
wywinione w shtraktsrse zakładników esy 
polityczsie podfjrrasyrh,

Tam napływały norax liezniajasa gro­
mad7 lud i róiuefo stanu, satrudaieyia i 
powi łai'. * a zatem kśiętj polskich, urzędni­
ków. obywateli, siudentów, mlesz san, wie­
śniaków i robotników, sabranych w ró tsjch  
cręściarh kr^ju, Wszyscy jednako odarci i 
obraboirayi z odzkły. biel’xay, obuwia i 
grosza, ttiem  ibici, znękawi, wyfłodzesi i 
aauieni ółsgą przymusową tułariką oi mb- 
rta io  minata, doatalt s ę do Kołomyi, gdsie 
roimiaurczj-ni py rótnych budynkach, pod 
śsiBłjm dosorem Bozoitarali bą^i asmkaięń 
bądź koj-fiktranL w mkssksniach prywa­
tnych,

Z hoń?em grudni* r. 1918 odstawiły 
ich władze miejscowo ukr. na słały pobyt 
do baraków w pobliskim Koiaczowie, przy- 
caem fonrzo^o ich, ie  jsst to t^lko tdwrt 
za nieodpowiednie obch^dsenle się z Ukraiń­
cami pr*(jx Biąd i wojska pchkle Interac- 
wanymi.

Było tsm 12 budynków, x których 8 
uiy«ano na pem eszłzsnie internowanych i 
jeńców. Podc*as przayrswtdxonej dnia 7 
yzihicrnik* 1919 r, wl*'i kkalnej, watystkie 
bsraki prsedrtswirły jedea i ten a*m stan 
zniszcsenla, Były to l k z^sne .N  thkara- 
ken", w których xa ex*aów snstrjarkkb 
umfezicssno na krótki przeciąg em u  i tylko 
w p m a  letniej rekrutów i m rrwM ów.

Prx3pełnien!e, ja,kie panował* w kara 
k*cb, podcina inwa:jr ukraińskiej. ran»i*lo 
doprowftdslć da wybuchu epidamji. tyfuru j 
czerwonki i musiało bardzo #xksdliwie od­
działywać na zdrowie tyrh osób, kłóre ostrze­
gły rię pned im ien iem ,

Przybywający do obcxu zgłodniali wy- 
eieńczsni i w łachmasach, pTzeeheizili po- 
aowny przegląd w barakach Kzsscsowskicb,

ądsie raxjssi'esi iołniene zdejmcwali s tych 
nęia.-riy rrs rtli, które w dredze tratować 
sdelali.

W barakach leiali internowani jeńcy 
*» gojy:h pryczach, w ciaśnocie, wilgrci i 
*!muie. Frion nieusxczsluionv drzwi i •!■*, 
pnes dsirry w daeau, pnex podłogę we; ara- 
ł j  afę dc baraków ximac, śnieg wzglęńaie 
doszes i wjlgcć, Dsszcz s?ły *ał na legowi- 
aka ludsk!e a w esasie mrosów azriB pzkrj- 
wałwaętrsfl barak.iw, Woda n n a n d t  w na­
czyniach a Intr.-su^asi nie rzadk* 
nopi i ręca. Był/ barak:, w których całymi 
tjgcfia isai nie yal.no. Wśród takich warun­
ków f^zmnotyfo Mię »  barakach ruinege ro ­
dzaju robactwo a główsie wszy, k-ó*e g:y- 
sły i roznosiły róinegu rodjarn choroby. In ­
ternowani ehódsili w jodn?j bisliiaie, t, ile 
ją miall, nswet przez kilka miesięcy a pra­
nia jej w aimnej c»y checfaiby nieco ogiza- 
sej wodzio, nfe frsya^ys.ieło s'ę do od-ssa- 
zrisnla

Najstraazwiejazą jl.gs, dla wszystkich 
miaszkańsów Koeacrow* b jł głód. Bano i 
wie zór ^odawaac pół cheebli „uarbłt>" 
sporządzonej w ter spssób, ii  do ospowie- 
dniej ilości wady, potm bnśj do rozdziału 
Damlędzy 1500 ludzi wlawAua 1 litr „berbs- 
tonu", a cukier prsiin  cic-ny de ałomentr 
tej niby to hsrbaty rozkradiła at&iba ba-j 
łuwł, N.s obia^ poda* ano zupę gotowaną 
y» przemian raz t  kiszonych aibuzów, a n  
gi ras *o siwizonych liś?i jarzynowych, a 
trzy eiy cztery zazy tygodniowo znajdywał 
się w .zupie" tej kawałek »ię#a końskiego 
wieikośei dłsni małego dziecka, pczatrm 
ksidy z isternowa&ych otrzymywał ćwierć 
bochenka, cbhba na dwa dai. Jeń .y  wojen­
ni byli. du wiktu Dkiakosego b«zwzględni« 
ograniczeni, poniewai im nie pozwolanu ani 
na przynoszenie poiywieaia sai na wyece- 
dietie  pezi baraki wa r»  tei nic dzi­
wnego ie po kilku t-gcdnisch internowani 
i jcńey snuli się po baraki eh jak cienie, po­
dobni do szkieletów raczej jak do Indii. 
Wygłodniali rzucali się a* łupy kartfflana 
i getowali ja na kuchenkach, bądi sitowo 
sjadali, Strai birakawa odyędzała interno- 
wrpych o4 zlewu, « którego wyciągali lupy, 
nie rzadka bijąc ich kolbami, tłumarząc. ta 
łapy te są prssmaazcnn ale koni akrśiń- 
ekicp Iuui wybierali ze zlewów, z bł»ta lub 
wjśm;ec;Bkfccb po zucaae tam ketfei f ogryzali 
resztki pozostawionego na krśe-arh utifee, 
bą^ź t r i  większe kości tłukli na miazgę, 
którą naatępnib apoiywoll

Z.łaTiały aię wypadki, ie  głodni łowili 
zbłkksne pay, by je ubić i m iękin się paty- 
wić, a isail wyyrowsdscBl z baraków na io- 
bstę 'hciwie krajali yadlirg k ńsH . by zd«- 
być pożywianie, De tych jsąk i aiarfień 
flzyesftncb przybyły jeszaze m^ki psychiczns, 
g l j i  wjkoyywanfe dyscypliny przez st at 
baraksiwą byłe wąrozt nieludzkie, t  za lada 
prz w in ien i fcłdactwo pastwiła się nad tymi 
jui nic luóźsi. ale c!«*5«mi laJzkimi. Był? 
wypadki, i* hdz b bądi tz z pobicia umie- 
r P, b di to padcli niekyyi nod r*z»m:. 
C ętkw pobito 15 latgje?n cbłapca, Itóry 
w gorączce tyfusowej wyb!ofł z baraków, t  
inny i^łniers s«isord>w*ł Leyjcalstę Lewiń­
skiego za t*. ii nie chc'ał w /m !tn'ć esoby, 
którs pt>̂  piec ptłoiyłs deskę. Choryłh je- 
szcza rsko^wnlescentów nis chcących iść sa  
rcb9tfl bili i?łaierx« na&s.jsm', pędząc i h 
jak bydląt*. Były zryyaiki, i?  {nternowesi 
osłabieni wskutek głodu i przebrtysh chorób 
klęcząc rsbali drzewo, n!e mogąc *st*ć na 
nciyacb. Zmarłych grzi?bane jak zw irnętt, 
nic a fcietdsa ąe nrwet wyeniku śmierci, » 
świ*d>k pewien w i*m t w kistsi-jy w jedse 
trnwn e dwóch inte-so* anyeb, z których 
jeden jeszcze od?y:h*ł luni świadkowie 
sk.ooststowali u z-sarłych L!cs*e ra^y yoła- 
wane k-rśei i t, d.

Zarząd baraków Kisaszowie syoezy- 
w*ł poasątkowo w rękrth  armji i kemendy 
f kr§g;;?cj w Kofrmy i, Ł ad marca w r* 
ksch strrrstwo, » tylko kcmaadi baraku 
apoezrwała w rękach wejakowego, W gm- 
dalu 1918 dr. P*txasz?wicz, były lekarz woj 
sko^y w ariaji a^ctr acnbj *bja? ntząd i 
stanowisko szefa sanitarnego na akręg k*łc- 
myjski z sisdiibą w Kołomyi, a wraz z tym 
nrręć‘m oddał? mu włrdse ukraińskie djzór 
nad barakami i n*4 umieszczonymi tam jeń­
cami. W lutym reku 1919 do klęski i cier 
pień wyiaj ep:ssaych prsybyły newe udręk'; 
wybuchł kcwiem tyfus i csorTFoaka. Epłd0 - 
mie przykrsły kateałrcftlne rozmiary, po- 
(hłsaiająe dziTnaie dziesiątki ofiar. Chorzy 
baz P*_ni icr lekarskiej w «mio o gł«d*ia i 
cbłod.iu le id i ua twjrdyah pryczach wraz 
ze zdrowymi a nieillcicaa ilość wozów rai- 
■esiła urazę między tyrh, którzy s?ę jej je 
sscre nie nabawili. * 1 ' 1

Do walki z tym wrsgieas staje k*ło 
^ ? js l;i komllet piń zawiązany w celu nie- 
sfeiia pomocy fn triow saym  j jeńcom. W ła­
dz? ukraińskie czyniły j^dask krmitetowi ró- 
ins trrdłości w kowuiiltcwaniu się z in ter­
nowanymi. Na tskirm tle dopkro urastają po • 
d#Irzcnia, te  powsiechsie powtarzane przez 
irłiie rzy  ukraiński,h seatfnejs ,po te pryj- 
e»ły, by tu wysdychaty" mają realne nzaea 
dlieaie i ie  tendencja ta n ta  od góry, a



d iiiłsn ta  i^ ie ru jącń  do realfzrcji tuj ren 
tcncji fcy'o plasows,

Z ./zst te3 w gieł wszaj Ii Kii cUtyczj dr. 
Petruisswicza, któiy * masy urzędu swego, 
jako sxef 8»aiUrr>y miał wiedzę j możno-ć 
skuia*z»iege p.iesiwdzlaianla 63W7*Łeej_ si§ 
epidemii i wygasła takich urządzeń sanitm- 
nyeb, którsby b«i;spnec«i* mogły frijd teść  
uląę cierpiącym i ograniczyć krtiecrf fa i 
efUiy Kejn^udeat miaita rrzedstawił był w 
oieswie rosp«cEiiw6 stosunki paswjąee wśród 
internet'-isyeh i jeńeów na Kosac^wi* i za 
łądal natychmiastowego zwołania Ksly kom­
petentnych er.y.taików, eałera się
n»d sposobem t rŁ**ien « ep-demii i ulienia 
doli internowanych. W rasczyw^eści odby­
ta się w dn‘:n 19 maiea 1919 kcafe .ensy* 
srzststz*' cselt władz a nręd«y siml kilfeo 
lekarzy s dr. Pet?«s*8wic*«5* na csela, na 
której omawiano niedolę isternoWEsych, a 
dr, Petrassewijz, jeśli b t*J tu swego zzwo- 
iir. i obowiązku o tyeb nicdoAssgasijeh nie 
wiedział- ts uiM  spssebaość fcrcdso ssesegd 
łowo i wiarygodnie w tym kierunku się po­
informować. Wsfcasaso, i i  s j l  ■"»** ,wa »?.- 
loi> zabrać internowanych i umieścić ich w 
innych budynkach, a bsrski alb# zamknąć 
alba spalić.

Sprsesiwil się tylko temu dr. Eetru- 
Srowicł, tw;er«B*;c, ie  tyfuo i*st iwykle n a ­
stępstwem wojny i rzeczywiście sta wyken i  
aadajob poslauowi<:ń. mających stłumić epi­
demię Wydtns zarządzenia stary s n  nowe* 
iródł«m cierpioń storo by i śmierci, Odwsrs- 
wianie i kąpanie odbywało s ?  w tski spo­
sób, ie  jeśli loggie ci ława.ięczijąi sile i 
odporności organizmu nie padli *o owej 
chwili ofiarą cierwoski i tyfusu, to po ta­
kiej kąpieli za»adali na tyfus powrotny, bądi 
na choroby i przeiiębienia, jak zapaleni* 
płuc, nerek, gryję i iifUuncę i prsechodsl; 
ponownie cierpienia, a m ena tracili iy ie 
Dr, Petracsewic? świadomie ignorewal t»rtu 
ry ludzkie, któ c u  scbą p o łg a ły  dalsze 
ofiary. Wśród tnkieh warunków nic dziwne­
go, i-i iziesnie sapadilo po 50—60 ludki, a 
byli i trę? (hsrsy, klót*/ catr cftsrcDę ty­
fusu prwbyli w śiól zdrowych w baraku, 
bątż te i tam m arli i stamtąd pach»waw 
Bos-ali. Bity cod^ennia raporty de siefa u -  
Kitar*ego i narii laego Iskm a dr Petrusze- 
wfcta, irwiera^ace codzień liciniejsBy wyk™ 
sapsdtych *a tyfus i caerwo k4, a fes mil 
«isł. Wie okazał iadnej chęci ulżenia niedoli 
ani jako cstcwiek, auł jak* lekarz, dla fetó 
rego niesienia pomocy cierpiące .u i k ś:i 
wiano być ideą sawfdu,

Oprócs efttage rsertgu k sy ch  e!e?|i:h, 
cierpieli chers? na niedoati tak laków, a do­
ktor P ft uarewies skracrl sapisaiaą Jeść la- 
lew  de trseciej esęśai icięsto  sopći!iicst;em 
8 —10 dniewem. a niejeda»krcty!e u  a« tpo  
nioweirsle. Ta sta wda, ta słośiif ość w 
dsiałsniu dr. Pa-ue sen car, ^r? bija się b se­
tek sesmań świadków i w tafciejts ilośn 
sscrególów prseB świadków %prswad*«syeb. 
Za g (hennę tego, j»ką prressU ei pyn^dT.i»i 
męaxesnicy, t r  stusuikr, paru ą?a sa  Kcsa- 
esowie, *s glćd, cierpienia f i j s n s ,  bs sha- 
roby tyfasu, crerwuiki i inne, ku bard*? 
Heine stąd n#cb«?B3Cii sflaiy tycia ludikic- 
g>, odpowiedsialrty jest dr, P.otr Petrusie 
wies ile ie  t*» sto w t^k roslcgłyrh ro*mis-

raeh y tw .ld c  i ulriyibyw»Io sfę wekuiek 
jego rosBiyśln go itisłania, *e słrm  tamiu- 
rera p^dJęw T ię^go, Spiseesne one byty s 
U5tsvą  ssaitar^ą, której byt tbawiąkamy do- 
cbswsć, s ebswi|Bk*Hi sief« s&ititsi^ego 
leksrec. b e.l\ ką kkarską. w koźce % naj- 
*«7 m:<tywssiejasy.-&? wiglęlami Judskości.

Prokuratcrja r«preŁrtttsw*Jsia prses p-,-d- 
»rok. 6 llrtiera Bsrauca wiyc oskasiimemu, ie 
ia  w csssio cd ostatnich, dni g *?n 'u l918r. 
do estatdsii dni majh r 1919, lano lefesra i 
eief san it'm y srmii ukraińskiej w Ectomyi 
•bowiąssuy do ciuwsnis nad sachowaaim 
sdroe-ot*oś.ii w tb lsie  jeńodw i laternawo- 
nycb v  Kss .ciłwie pod Kołomyją postępo­
wał urubte nich umyślnie sprieesuta * susa- 
dumi zdrowotność, esem się depuscit sbrcdai 
gwałtu $ublicinego s par, 87 u, k, karą *'mier- 

sagr.ioaei
Ilo rsByrawy, która ma patrwnć p n s  

ssło dwa tygodnie powołano 60 świadków, 
Juko Uksrse rseeroB^awcy i^ ió d » fą lekanc 
dr. H. Palostza, ci Niemmtowski i di. 
Bwlątkawski, jako In-awcs p. F. Bruski In 
iyMfer Wamiastulsiws.

'*
(i) DaislAj rano przei aądeui pnyaię 

gtych lospoeięts się rosprewu prseciw dr,
PetrcsseisrycBcw!. Trybunatowi »UBerods.ł*Bj 
BySsis Goetinger. Oskaria prokurator Gh t tle \

Po odesytaniu oS^sersego w tu w a p ­
nia resprawę przerwano da g i ' ,  4 20 pe 
południu

Bc-Bj-rawa potrwa kilkanaście dsi.

pies. Monmantem i poi. Heusatrem na me­
le. Dnlegueis prfesloiyła Ministrowi projekt 
ntwonrnia w» Lwowie Itby drsswnsj. — 
Sprawa ta wrsuwa się ni csolo sigs& aki 
wa*nadnle) Msropslski, xs wigiędu na bar 
dse tnseti y ebrót handlowy djssw. m M b. 
Prsaaowski prsyriekł uwsględaić postulaty 
mlssia Lwowa w tsj misrse i #op?mó^s do 
ircsthcmanU tego projektu.

Jeńcy 2 Lrm ji W rangia.
Posuw a. Pf*?Ę5?o 10900 jeńców we- 

jensyah nslriący«b do dswsoj araiii W rzagh, 
zoztalo (.desłanych do efe-issm Uralskicgo, 
gdiia niyc’ bęlą  w tsatafejęch g^snodtr- 
stwaeh rolayeb,

Wyrok
m bandytów z ul. Łyczakowskiej.

L wÓif, 25 sfTfiuia 192 L,
(Z) Dajiaj po priepiowad^onej rozpra­

wia, trybunał pa dłuBssdj naradtlo >wfl p*-*e- 
wodnlttwcm bfd lego Nsrciskiggo wydsł vy- 
iuk, sksBujący wssy tkieb trisch bandytów : 
F e l c r u k a ,  T a t a r s y ń s k i  e go  i J u f f g?

nn knrę śm ierci.
P sa ia rs i  wyrek zapadł o g#dzin'e 12 

w południe, wykon nie tego wyreku nastąpi 
o goći. 3 po piłudaiu.

Skarani przyjęli wyrek bes ssesegól- 
nltsjeiego w*rus*aa(is,

Sędzia Ki rolek eświadcsyl skazanym, 
aa mogą presić o ł>skę Nscaaluika Psństws, 
B®ieai»ją*ą k«-s śmierci na dożywotnie wię- 
Bienie. Śkazsny Fedoruk sgłetil «arar s^ą 
prośbę v  i-uiraiu saś Tatar ryńskiego i Jayg-s 
ich obrońcy.

Trybunał po ta&vw't w wyroku, ia 
pierwsEy roi tm U sy  będzie Tat*rsyń;k;, 
drogi Jssg , trzeci Fedoruk,

F isaisD  śwlnta. Pismu amuijl ińskie 
The America podaje cyfrowo ,ta?4 dotyezące 
finaasów śwMęwycb. W iwietle tych olli- 
c>eń ifosć p»pierowyeh śroauów płataicaych 
podniosła cię poicBSS wojtsy b 2.000 mil jo­
nów dolarów na 82. milionów t j. do cyfry, 
której sonie Wpit-st tiudso wyobrasić. Sto­
sunek podkłada aro * do bsnkaotów wynosił 
w roku 1912 66 proc. ebecnie srś s-:»dł do 
9 pror, OD^r ieme aaredów wylesiło w 1912 
r*lra 48 miljoaów dolarów cbeea'e wynesi 
800 000 milionów. W seat* Wiesiach tych nie 
nte brano pod uwagę stosunków finansowych 
Rv sji, które prsedstawia obecnie obraz au- 
pełnej ruiny.

Izba drzewna, Z warszawy donosią: 
Minirccr handlu i p^semysTn Pr.*aowski 
przyjął delegację obyw»tel*ką ui, L wowl. *

T e l e g r a m y  P ,  A .  T .

ł c  a  agonu Zelfińtkisgo.
Kraków. Ma poaiedse&iu Bady miej­

skiej prszydent Fedorowicz wygłosił prze ^ó- 
wi5Ki<, Dse i  powoda śmierci sp. Włady­
sława Zeleń kiege. Badni misata wyjłsi h tli 
tego pi7iem«>iV"eeia stojąc. Maatppuie B«da 
miejska ucbwsltłt aastcpująsy wnlusek:

Bada miasta Krakowa w usianiu za­
sług imarlego obywatela bon«row?go poata- 
naw a u n ą iiić  jego pogiseb kosztem gminy.

P?grseb i f  Władysława Żeleńskiego 
udbędsio ale w-środę dnia 26 styasnia b r. 
o godzicie 8 po psł(

Kfąsira wojsk greckich.
Fnryfi. B, K. Wrdfng doniesień Chicago 

Ttihnnb b Łon. t»atjriiupulh przybył# Umie 
2.090 rannych io łiisi *t am ii greckiej. Tem r 
dsą, t*. wojska greckie poniosły w Matsj Azji
uięikic utraty,

Komuoiścl tzs s c y .
Morawska Oatrawn. W O iłm  * tobył

się w sobotę wiec, sw&Isay przez komuni­
stów eseseich M:ęć*» innymi prxem»«iat 
sr-k e s t  organizacji komun stycznych w M. 
(j Arftffis Hess, który aaproUstowsł pracriwko 
ostrym sarządzeBiom rsąlouynt ^wzóciinyse 
pri» iw komunistom. Następnie nriemi.wM 
5 o»'ul k muBistjczny x Pragi Skala, który 

| uświadczył, is  Rosja sowiecka gotuje się da 
' walki praeciwko państwom (ściennym.

Burze \ powodzie.
Pol dnu. It Battsrdsmu donoszą is 

wskutek burs ui st*~‘ly pcMolzie w róinyeb 
skolicauh Holanfji. Wyspa Markom na jesio- 
r*o Zailorckiem sesteła zalana,

Po ldka . Z N. Jarku dćaoss>», ie  Lu­
dwik M»itss3. m y  ikt sowiecki sir ljf-s* 
epuśsił P^*!5T ZislEft. i ««dał się v  dregę dn 
Bssj? Briei S;tqkhoIm, Tow a.iyaij ma oiolo 
40 osób,

Madryt. Gafc-nct p*dsł się <?.o dimisji,
Moskwa. Delegacja rosyjska p$d pr*o- 

wedaictwea. Teodora Rotsteiaa nuleisca do 
misji Fi-s. ina w Arglji udaje się do Persji,

Lwildyn. B K. 7j N. Jorku dunrsaą, 
ie  firma an.om abilowi. jb’wm stara się w ban­
kach n^wojarski h o uzysl amiu ^ei^zkl. 
Weakly JLlespa sch swraca uwagę, ie  Fw d 
posiada na ckłanii!, autonnbile warwś a 
7 Łiljsnów i ie  to j^st glówaą przy czy aą 
tłidkv'śe[ fisansowycli tsj firsy ,

PO Z A M K N ijO lU  M U H FB U . 

Wezwania do Górno-Ślęzaków
Zamieszkali w obrębia m, Lwo^a upra­

wnieni w myśl rcg s ltm ru  » :eb 'sn tf  ?go, 
ugłos-osego w Gaeide LwotosJthj ’? 8 sty- 
arrla  1921 Nr, 5, ds głosowania sa  Gór- 
rym  Sląske, m sjącia ?gł=?3?ó kułem r*j«strB- 
eji w komisariatach dsielaiłourycb. w te.iui 
nie do 15 lutsgo 1921 s fokamestamt uza­
sadniającymi ich uprasTsieni?,

J. Heummn w, r.

F *® atlu j i o d p o w ie d s ia k j ?edsct5r 
STANTBŁAW K C ^O W R K J

Sa tą rubrykę B if ib n  t}» Uam wMjHbidalsaMt

Rainer Marj  ̂ RiiEe.

Jak to stan Tymofej umierał 
śpiewając?.

P m łi-irła : M , C z a b a n ó w n a -

Jakie miłe je»t opowiadać bajkę czło­
wiekowi u lo e i  m ul Ludzi zdrowych nie 
moina być nigly pawnyro; pstrzą na wszy­
stko rai » t#j, to znów z owsj strony i jeśli 
się i  nimi godzinę przechadza, mająu ich po 
swej prawicy, moin* usły zeć nvgle ich od- 
powisdi z lewej strefy, *yiko z teg® powede, 
ie  wpadnie im włcśaie na myś'., jakoby te 
było drwodem grzeetntśsi i świadczyło 
o itaraniism wychowaniu. W obcowaniu z 
sztowiskiem ułomnym ustęąusą te wszystkie 
obawy. Jego nieruchomość npv4abn'śa go do 
przedmiotów martwych, z którymi zres tą 
łączą go rzeczywiście ssrdeczne stosuaki, 
Jego kalectwo czyni g«, ie  tak pawiem, 
przedmiotem wyiszym m d inne, przedmio­
tem, który iłachanietjlko swem miiczeniescc, 
lecz takie nadkiemi, defcemi sławy oraz 
podniosłem uczuciami.

Opowiadam najchętniej przyjacielowi 
mema Ewaldowi. Dradcw łem się przsto, 
gdy zawołał do nzn.e ie  swego skńs:

— Muszę Pana o coś zapytać.
Szybko podszedłem do niege i  pczlre-

wieuiom.
— Skąd pochodzi historja, którą mi 

Pan tsfgś«-j eptwiedtiał? — peprtBił wre­
szcie — czy 5 ksiąiki ?

— Tak jest — odparłem ;e *mutkkm 
— pegrzebali ją tern uczeni, gdy umarła;

to nie j sst dawno temu, J*szcze przed siu 
laty tył* zapswne beztroake na wi ,u sakach 
L<cx sława t?ir którymi się ludzie obicuia
pislcgiją, te cięi^Se i msśpiewa* słowa były 
jej wrogiem i odejmo e^ły jej j@d*e usta za 
drag easi, *s wreszcie iyła ub ga i skr >- 
m Jutka na jednych tylko ianehłjreh wargach 
jakby na nieurodBajnej wła«£oścl wdowiej 
Tam t r i  : jinęła, nie posostawiwszy potom 
ków i jak jni wspcmnlsletn, pochowano ją 
w ksśąire, gdds s p ły w a ły  jui inne r 
jej rodu.

— A  esy była bardso stara gdy umar­
ła? sap;tal mój przyjacisl, pod. jaruiąc 
mój ton.

— Licsyła 400 do 509 lst — ozuajmi- 
łom zgadule b prawdą — niektóre jej krewne 
doiyiy jeszcze p, w, inisjszsgo wiezu,

— Jakto, nie specx\wsxy *;gdy poprze­
dnie «  ksfąiafe ? — dziwił się Ewald.

— U ile m' wiadomo — objtśa.slem 
— żyły cały czas w wędrówce z not do net.

— I  czy kjgdy ais spały?
— Owszem, zstępując * ust śpiewaka, 

zatrzymywały się tu i ówdzie w jakiemś 
sercu, było m  tam ciepłe i ciemno.

— J-kto 1 Czyi 1 uliie byli tak cisi, ie 
pieśni drzemać m orlj *  ich serca h?

Ewald zdawaj mi się nie dowierzać 
zbytnio.

— Prawdopodobnie tak było. Panuje 
na ogół zdanie, ie  mówili wtady zasiej, tań­
czyli powoli wzbierające tańce, które miały 
w sobie oś kołyszącego, s p r udewszysikiem 
nie śmiali się gtcś«o, c i aię dzisiaj nierzsdke 
słyszeć dtje, mima wysokiej sa  cgót kulfsry.

Ewafd gotowst się jeizcse o coś pytać, 
lesz zaniechawszy, uśmiechnął się;

— Pytam 1 patsm — s Pan ma m cii 
jakąś epowiiść w i a r  dr za?

I  f opatrzył na mr<ie z wyrazem ccse- 
kiwani 8:

— O ewieśj ? Nia udem. Ghcijnem tylko 
powń-dzieć, ze śrfewy te b ły w niektórych 
rodich dd^dde-ae. Przyjiaf-walo się je w 
epidku i pedawrło dalej, s^e su^ełaii nie 
tkulęts i ze śladami codziennego uiycia js- 
£:tak sie  uszkołzose, podobnie jak ,»t»ra 
biblja wądrująca od ojców do wnuków, Wy- 
dziedzieiony tem s'ę róiail od swego upra­
wnionego rodzeństwu, ie śpiewać nie sr^jał, 
lub te i zsał małą zaledwie cząstkę fifc'ni 
swego ojca i dsiedi; wraz z pozostałeś* 
pieśniami tri s ;ł  niezmicreą dz!edilnę prze­
żyć, jakiem! eą dla ludu owe by i ty  i sksBłi, 
Tak np. peś’ub £ Jagor Tynpfejpwics. wbrew 
woli ejea, załodą, piękną krbietę i udał się 
z nią do Kijowa, świętego miasta, wokół 
którego skupiły się groby największych mę- 
etenników świętego, prawowierucg t kościoła. 
Ojciec Tymofej, który mhodki! za n&ieie- 
glejsztgo pieśniarza -na obumrze dziesięciu 
dni drogi,' wyklął swego syna i opowiadał 
sąsiadom, ie ezęsio doznaje wrażenia, jakoby 
p: nigdy nie posiadał. Zamilkł jednak 
w zgryzacie i amb.ru 1 odprawiał młodyeh 
!ud*i którzy g in ę l i  iię de jego chaty, w eelu 
odzieisiezeaia tyvh licznych pieśni, które 
zamknięte były w staruszku, jakby w pyłem 
osnutych skrzypcach. .Ojcze, tatańciu. ofia­
ruj nam tę lub ową pieśń. Popatrz, chcemy 
je ponieść we wioski i słyszeć je 
ze wszystkich zsgród skoro naBtsnis ni.czór 
i uciszy się btdło w chorach*.

Staruszek, który siedział ciągle na pr iy- 
f i  -:ku, potrząsał cały d.ień głową, M'e s’y- 
szał jui dobrie, a peniowat nie wiedział, 
ezy jakiś z ehłopsów ol*h, bojących b szus Lan­
cie dom jego, c e  zadaje mu właśuir pyta­
nia, odfowiad t  dlrieniem swej białej głowy:

| Edmund Zychowicz
Architekt konc. budowniczy 

w e  L w o w ie ,  Z y b l ik ie w ic z a  8 .
W Y K O N U J E  P LA N Y , ORAZ 
ROBOTY W CHODZĄCE W  Z A ­
KRES BUDOWNICTWA W E 
LW OW IE I N A  PROW INCYL

Nin, nie, nie, — ai d-ę saśzięeis, a j«ss?Be 
chwilę potesi ws śnie, Chętnie spełniłby 
ehłspcoib ich iycisaśe. Stm  b d : ł  sad te» , 
ie na pieśniach jego ł?o -z*ie niemy, vbu- 
srvrły proch i to już wkrótce moW. Lscs 
jeśliby spróba&al pouczyć kfórofaś i  nich. 
z pawtością przypomniałby sobie s-eg* Jego- 
fu«kę, » wtedy — fcso wio, c© rtałoby wię 
wtedy, Dlatfgo bowiem tjlk©, i^ wagólta 
milezrt, nikt ge nie widział płacącym, żs 
kaidej* jego słowem craił się szloch i sta­
ruszek musiał ssrsze bards* r^ybko i ostro- 
inie zamykać uata. by ów nic wydostał się 
wr-if ze słowami,

Stary Tymofej *n y ł swego jefyaaba 
Jegors od dzieciństwa possesogó t  pieśni 
i j> ke piętsuBteleini wyroetek umisl ów wię­
cej i lepiej śaiewsć od wszystkich dorosłych 
parobków *e wsi i okflic;. Mimo t» awykł 
stary mawiać do chłopca, zszwyesaj w święto, 
gdy był nieco spiły :

Jegorusfka, mój gołąbeesk®. sanczy- 
|»m cię jui mnóiiwa pieśni, wielo bylin, 
jtk ste i H} er i  ściętych, na ki idy p r wi e  
diicń inną, Lecz, jak wiesz, isam  ieb naj- 
więcaj w ea?ej (rubemji, a ojciec mój lasł, 
te tak powiem, wszystkie pieśni całej BosjJ, 
a da tego :atarskie opowieści, Jssteś jeszcze 
bi. d o mledy i dhtego nie opowiadałem ei 
dotąd naip ękniejBiTeh b?lin w których sło­
wo kaise jest jak Ikona i których poróżnić 
bo zwykłemi rło ry  nie sposób; nie ssuciy- 
łeś się jesi.e*( nucić tych dum, których nikt, 
czy to k o rk  c»y to efcłcp “łsebać n;> isofs 
bei płaczu.

(Ik-kenczsnie nastąyi?



Rozmaite oówiBsiuzenia.
C. II. 294/20/1 Przaei.u Jasowi Ko­

walskiemu, ktćrfg* miejsce pobytu jest nie- 
u u o  wniesiony zootał ao sąaa powisłoweg* 
w Badomyślu wie .zim przez Piotra Sidora 
w Braiu osuchowsHm poiew o sesia tie  
kwitu bksUbulacyjnego i t. d. i f i  Na pod­
stawie tego poiwu wyznacion. audjoneję aa 
dzień 9 luteg* 1921 r. godzina 10 rano 
w tut. sądzie ssia Nr. 2. O kiom strzeżenia 
praw Ja ia  Kowelskiogo astaaawia się adwokata 
dr. E r  ba kuratorem. Teaie kurator zastępo­
wać sędzię wyż wymiaaioaego w rz< r  enej 
sprawia l a  jego kosat i liaoeipiacieństwo do­
póki c i  w sądzie się aia sglcoi, lub peł­
nomocnika aia zamianuje,

bąd powiatowy, Oddsiał U. 
Badomyśl wielki, 15 gradnia 1920. ( ' / l l  1—2)

0 . 1. 291/29/1. Prseciw niewiadomemu 
i  miejsca pobytu Wolfowi Gold* waiesioiy 
aostal przez Schifrę owdowiałą GiObier w Ot 
tyaii p u  ■ o własność części remuośei wyk. 
hip. 284, 705, 992. 1499 i 2077 .8. g ru it 
Ottynii tudaiai Iwh. 459 ks. gr. Krsywotuly, 
Na podstawie tego pozwu wyznaczaną zo- 
stała w tut. sądtie roaprawa aa dzień 17 
lutego 1921 r. o godt. 8 raao. Celem clrze- 
ieśba praw niewiadomego i  miejsca pobytu 
Wolfa Golda ustanawia się kuratora w osobie 
Piakssa Schreiora w Ottynii. la n ie  kurator 
zastępować będzie niewiadomego Wolfa Gelda 
w rzeczonej sprawio na jego koazt i niobez- 
piecześstwo, dopóki on się uie zgłosi, lab peł- 
aom*cn>ka nie zamianuje.

Sąd powiatowy,; Oddział I.
Ottynia, dnia 12 atyCadis 1921. (719)

Ł. 106221/1929 I. <685j
O g ł o s z e n i e ,

Magistrat król. stół, m. Lwowa podaje 
niniejizem do powszechnej wiadomości, ie 
Dyrekcja policji w* Lwowie doniosła o pn>- 
trzymaniu kilku kóz, capów, kur, kaoikiorrz 
znalezieniu 199 Mk. Po przedmioty te nikt 
aię nie iglusił.

W cela wskazania praw. własności 
ewentualnie odebrania tycli przedmiotów, 
zechcą interesowani zgżosić s ę  w biurzt Ot- 
partamentu I, Magistratu w godzinach urzę­
dowych w przeciągu dni 14.

Magiatrat król. atoł. m. Lwowa,
Lwów, dnia l i  grudnia 1920.

J. Neumana m. p,

0. II. 910/29/1. Przeciw niezaaiej 
z miejscu poby;u Katarzynie z Wołoszczukow 
Kamińskiej, wniesiony został do sądu powia­
towego w Kosowie pises J u l ę  brwednik, 
tonę iiks, z Wiersbawci, pozew o zapłacenie 
sumy 644 Mk, Na po lista wie po>wu tego wy­
znaczona audiencję do rozprawy na dzień 12 
marca 1921 r. o godz 9 rano. Oelem strse 
żenią praw kurandki astaaawia sip dr. Leona 
Frenkla, adwokata w Kosowie, kuratorem. 
Tenże kurator zastępować będzie ku acskp 
w rzeczonej sprawie na jej koszt i niebez­
pieczeństwo, dopóki ona w sądtie się nie 
zgłosi, lub pełnomocnika nie zamianuje,

Sąd powiatowy, Oddsiał II.
Kobów, dnia 9 gruinia 1929. (712;

C. II, 22/21/1. Prieciw niewiadomej 
z miejsca pobytu Eudokii z Bokłaszcsuków 
Tokaryk wniesiony został przez Joannę z Der- 
banezuków Sobolewską i Jana Darbaaczuka 
w Hoiodence pozew o uzainie i wpis prawa 
własacści zpn. Na podstawie lego pozwu 
wyznaczono aui.encję do us.aej rozprawy na 
ducń 7 lutego 1921 o godz, 8 prze i  połu­
dniem biuro Nr. 24. Golem strzeżenia praw 
pozwanej ustanawia sip dr. Zaloaiera, adwo­
kata w Hor.denetj, Kuratorem. Tenie kura­
tor ustępować będzie poiwanę w tym aperze 
na jej koszt i niebezpieczeństwo, tak dłngo. 
dopóki ona w sądzie się nie zgłosi lab p ił 
nomoenika aia zamianuje.

Sąd powiatowy, Oddział II, 
Horodenka, dnia 17 stycizia 1921, (729)

0. IV. 100/20/L. Przeciw niewiadomym 
z miejeca pobytu Semkowi, Piętrzwi i Ź»- 
oharkowi Kowalewskim, przedtem w Kula­
wej, wniesiony został do aąiu powiatowego 
w Mostacn wie kich p.zei Stefana Sorokę 
pozew o własność połcwj i  1/4 cs. Iwh. I  
gm, Na pcdstawie poiwu wyznacieną została 
ustna rozprawa na di eń 28 styciftia 1921 
o godzinie 9 rano biuro 6. Ce'em strieienia 
praw kurandów u tanawia się dr. Iguaecgo 
Kumka, adwokata w Mostach karatorem, 
który zastępować będiio powyższych na ich 
k ąu t i liebes|lMZBńatWO, dopóki OBi w aą

dsie się nie zgłoną, lub ptłnomooiika nie 
isuiauują,

Sąd powiatowy, Oddsiał IV.
Mo ty wielkie, dnia 21 grudnia 1929, (72f)

Licytacje.
E. VIII, 489/20/9. Edjkt licjtacyjay 

oraz wezwanie do zgłoszenia wibiiyUlności. 
Na wniosek stro .y  egzcleującej Marji Ka­
zimiery Gleśiickiey odbędzie się dnia 8 lu­
tego 1921 o godzinie 10 pried południem 
w biurze Nr, 10 na zastane niniejssem za­
twierdzonych warunków licytacja nastęijsją- 
cych realności: kb. gr. T«,s ano wice la h, po­
łowa realności obj. Iwh. 1142 i 1392 sobo- 
wiąianego KirHa Oieślickiego własra. Otna- 
cztnie realności: Polowa domu mieszkalnego 
i budynku gcapodarczego w 1 -Stanowicach 
wras z połową ogrodu nu pgr, lic. 2040/2 i 
2046. Warteść biatsunltowa 34,22z Mk. Naj­
niższa oferta 17.111 Mk. De realności po­
wyższych należą następujące przynależności: 
studnia, 10 drzew owocawycb i egredzeaie 
składające się częścią ze sztachet, częścią saś 
a« bUtki diuciannoj, któi/ch Wbiteść stacua- 
kowa wliczoną, jut została dc wartości sza­
cunkowej samej realneści. Poniiej najniłszej 
oferty sprzedał nie nastąpi,

Sąd powiatowy, Oddsiał VIIL 
Drohobycz, 8 grudnia 1920. (634 2—3)

A, 274/20 10, Dnia 10 pr łdsiernika 
1914 r. zmarł w fi?ieowie 8. p. Pador Gli- 
ttiak  Semena bez pozootarioaia rozporzą­
dzenia estazaiej weli. Pensowa* miejsce po­
bytu ustawowy eh dziadzieć# Doci Gusmł i 
Wasyla Glitniaka i ie jest insze, przeto wzywa 
się ich, aby w przeciągu roku zgłosili się 
w tut, sądiie i wnieśli deklarację do spad* u, 
w przeciwnym bowiem razie przewód spad- 
cewy zostanie przeprowadzeny i  dziedzicami 
sgłasiająoymi aię i ustanowionymi dla nieh 
kuratorem Jakowem Glitniakiem.

Sąd powiatowy,; .Oddalał I, 
Zabłotów, dnia 10 grudnia 1929. <600 2 - 3 )

A. 241/18/9. Dnia 12 kwietnia 1917 r. 
zmarł w Trójcy ś, p. Marko Biłeje.uk Aa- 
drija z pozostaw ioniom ustneg. roiporząaue- 
n u  ostatniej woii aa kodyoyi uznanego. Pe- 
ntew»i miejsce prby.u ustawowych dziedzi­
ców Marji Biłejoiok i Wasyłyay Biłejosuk 
■ic j«bt izuuo, wzywa aię i h, aby w prze­
ciągu roku igłoziły się w Ut. sądzie i wnio­
sły deklarację do apadco, inaesej bowiem 
pertraktacja spadkowa przeprowadzoną i ukoń­
czoną zostanie i  dziedzicami zgłaszającymi 
■ię i ustanowionym d u  nicn karatorem Jur­
kiem Bitejosnkiem,

Sąd powiatowy, Oddiiał I. 
Zabłotów, dnia 11 grudaiafil920, (599 2 - 3 )

A 111117/4, Dniu 15 t!e iin ia  1916 i. 
liuarł w Trójcy ś. p. Michał Marcmk bes 
poiotawiema rosponądienia o ititn  ej w®li. 
Poniewał miejsce pobytu Stofena Mareiuka, 
ayns spadkodawcy nie jcat znane, piteto 
wzywa aię go, aby w prieciągi roku igłosił 
się w tut, sądzie i wniósł dealsrację de 
spadku, w przeciwnym bowiem rasie pnewód 
spadkowy zostanie przeprowadzony i  dsiedii- 
ctmi zgłaszającymi się i ustanowionym dla 
nioge kuratorem Jełenę Marczuk.

Sąd powiatowy, Oddiiał I,

Zabłotów, 7 grndn a 1920, (598 2 - 3 )

A. 22/16/2. Dnia 17 listopada 1914 r. 
zmarł w Tuczapach ś. p. Onufry Paoholcsuk 
Michała, Ponicwa, miejsce pobytu la ta ro - 
wyoh Jziediiców Iwana Pachilciuka i B£i- 
chajła Pacholeiuka nie joat inano, przeto 
wzywa się u h , ab] w przeciągu roku igłociii 
eię w tut. sądzie i wnieśli deklarację do 
apadki, w przeciwnym, bowiem razie przo- 
wód^apadnowy zostania p<iepi#wadzony i  dzie­
dzicami ugłasiająeymi się i ustanowionymi 
dla ni h kuratorami, a mianowicie dla pierw- 
s i t | .  Fodorem Rarpiuziem. sas dla drugoge 
Jeleną Pawh icsjk,

Sąd powiatowy, Oddsiał L 
Zabłotów, 10 grudnia 1920. (597 2—3)

Amortyzacje.
T. 852/20 (4). Zarządzenie o m o n eu t 

papli om wartościowych,, Na wiiosck Peci

Jolles»wsj wdowy po kupcu # Borysł.wiu 
•1. Pańska podbjuiaje się postępowanie, ce­
lem umorzenia wymienionego nitej papieru 
wartościowego, który wnioskodowczyni miał 
zaginąć. Wzywa się posiadacza tego papieru, 
aby go w ciągu jednego roku od dnia 
ogłoszenia priedłoiył temu sądowi, takie 
inni interesowani mają zgłosić swoje, za­
rzuty przeciw wnioskowi. W razie prie- 
ciwuyiu uznałby sąd po upływie tego ter­
minu tev papier wartościowy i -  umorzony. 
Oznaczeue papieru wartościowego: ksiąłe- 
eska wkładkowa Nr, 9_b Wiedeńukicgo Ban­
ku swiązkowefo filji w D/ohi bycza na 
18601 kor. 01 hal, opiowająca,

Sąd okręgowy, Oddsiał V.
Sambor, dnia 24 listopada 1930. (621 8—t)

Nc. III, 30 f /10/3. Zarządzenie umorze­
nia papierów wartościowych. Na wniosek 
Judy Neiwauda w Osortkowie podejmuje oię 
postępowanie cblem umorzenia wymieniu 
nyck niłej papierów wartościowych, które 
wnioskodawcy miałj abginąć. Wzywa się 
posiadacza tycb papierów, aliy je w ciągu 
6 mlestgey od dnia ogłoszenia zarządzenia 
przedłołył temu sądowi; takie inni intere 
sowani mają zgłosić swoje zarzuty przeciw 
wnioskowi. W rasie przociwnym uznałby 
sąd po upływie tego tormine te papiery 
wartościowe za umorzone, Osnaerenie pa­
pierów wartościowych^ kdiąiecska wkładKo- 
wa Zakładu kredytowego dlahandli i prze 
mysłn w Osortkowie Nr, 7599 na 400 kor.

Sąd powiatowy, Oddsiał III,
Gzertków, 6 lipca 1920, (648 3 - 3 )

N  j. V I. 459/20 <Sj. W drożenie p o stę­
pow ania am ony  zscyjnego. N a w niosok p. 
Ja k ó b a  A pollo  ju b ih r a  w S ta n  s ław o *  ie  
w a ra ia  s ię  postępow anie celem  am ortyzacji 
rzekom o p rse i w rio sk ^d aw cę zagubione; k a r­
ty  sa a ta w n ic u  j B anku d e p t zy to w rg e  filja  w 
S tu is ła w o w le ,  obecnie B an k a  Óia tiand lu  
1 p r i m y s i t  w W arszaw ie N r. 200  a a  za­
staw iony  t m i *  w d m u  1 m a ja  1912 ios 
tu reck i N, 567.619 aa kw otę 209  kor. P o ­
siadacza powioZ.ij k a r ty  w iyw a t !ę, p r ie to , 
aby  zg łosił s ię  u  s  w oj Owi p raw am i w cią 
g i  6 m iesięcy  w p rio c iw n y m  fa>*iem ta s ie  
po  up ływ ie  pow yłaiogo  c iaso k resn  aa n ie ­
is tn ie jącą  u zn a n ą  lo s ta u e .

£ąd powiatowy, Oddiiał VI.
Stanisławów, 26 liper 1929, (729 1 —8)

Wyroki prasowe.
Pr. 6/21. (656)

W Imieniu Bcecsypospolitej Polskiej 1
Sąd okręgowy karny wb Lwowie orzekł 

na wniosek Prokuratury przy tymib sądzie, 
ie treść cusopisma ,  Wpored" Nr. 12 
z dnia 18 stycznia 1921 w artykułach pud 
tytułami! 1. .Tawirysios bntin Jajecznik* 
w ustępie od alów „ W pał a sicze odna żer­
twa* du ełów „zitotymy bukwamj*, 2, ,1 ce 
ji ta* od ałów „Ta ni tak atałosja* de końca 
artykułu, zawierz znamiona zbrodai z § 65 
a) n. k. uznał dokonaną w dniu 17 stycinu 
1921 r. konfiskatę iz usprawiedliwioną i 
zarządził zniszczeni* całego nakładu i wydał 
w myśl $ 493 p, k. zanaz dalszego rozpo­
wszechniania tego pisma drukowego.

lwów, dnia 19 i  ty cmi a 1921,

Tr. 7/21 (657)
W imieniu Bieciypospolitej Polokiejl

Sąd okręgowy karny we Lwowie orzekł 
na wniosek Prokuratury pny  tymże sądzie, 
ie  treść czasopisma .Goniec Wieczorny* 
Nr. 400 i dnit 19 atyczn a 1921 w artykule 
oo du: a) napisu wyszczególniaącego tieść 
n iuuru  w ustępie od słowa „p.nama* do 
słona „Iwowakiem", b) tytuis tak aamo 
broniącego umieszczonego nad tytułem wstę­
pnym, iswiera znamiona występku i  § 487 
iuart. V. uetawy z ]7 grudnia 1862 Nr. 8 
Ds, p, p. uznał dokonaną w dnu  18 aty- 
cinii 1921 konfiskatę za lsprawiedliwioną i 
zarządził zniszczenie całego nakładu i wydał 
w myśl $ 493 p. k. aakak dalszego rozpo­
wszechniania l*g« pisma drokowego,

Lwów, dnia 19 atyesnia 1921,

Pr, J O/Ml (658)
W Imieniu Bieciypospolitej Polskiej!

Sąd oJaęgowy karny we Lwowie orzekł 
na wniosek ProKuratury przy tymże sądzie, 
ie  treść czasopisma .Uhliboreska Uaraina* 
„Zbirnyk I," , Wideń* W ydauja Inicjiiaty- 
wnoji gi upy uKra.ńskohu aojuza oklibozcbiw 
dezkawnikiw* poi tytułem * Wideń, W tra- 
wpi 1920 n k i "  (jako iłowo watepse) « «atf-

pie i i  słów „Detżowns nscjoaalnz poi tyka* 
de słów ,«uci i ukriiń.koi iywyłysjt*, ia- 
w tera snamitna zbrodni z § 302 u. K ssnał 
dokununą w dniu 17 stycznia 1921 konfiskatę 
•a usprawiedliwioną i zarządził inisscsenie 
całego nakładu i wydi i w myśl § 493 saKsz 
dalbscgc rocpowBiechniania tego pisma dru­
kowego,

Lwów, dniu 20 styesaia 1921.

Pr 11/21 (669)
W Imieniu Bseczypospolitej Polskiej!

Sąd okręgowy kiuny we Lwowie orzekł 
na wniosek Prokuratury przy tymże sądzie, 
żo treść c des wy rozszerzanej we Lwowie 
z daty „Paryż - Wi&uń i  podHjtsis iu29* 
poi tytułem „W idoira do uferńihkoho na­
rodu hałyckoi semli z nahody drunych ro­
kowy u nwezoi deriawnesty* z podpisem 
„Dr, Ew*en Petru»ew yciu i innymi, wydana 
jako dodatek da Nr. 55 i 56 czasopisma 
„Ukra ńakij Praper* w całości, zawiera zna­
miona zbrodni z j  65 aj u. k. uznał do­
konaną konfiskaty »  usprawiedliwioną i za­
rządził inisscsenie całegc nakłada i wydał 
w myśl y 493 p. k. zakaz dalszego roipo- 
wczecnbiania tego pisma drnkwwego,

JUwow, dnia 29 stycznia 1921,

Pr. 15/21. (660)
W Imieniu Bieciypospolitej Polskiej

Sąd okręgowy ksruy wt Lwowie orzekł 
na wniotek Prokuratury p n y  tymże sądzie, 
że treść czasopuma „WoLja Naroda* Nr. 2 
r dnia 29 alyczuia 1921 r. 1. wstępnego re- 
dakcyju^g), opatrz negc datą, Lwów, 20 si- 
eznia 1921 w całości, 2, pod tytułem „ rr .c r  
i  Habsbcrgsmy L ich najmy tamy 1“ w ustęp, c 
(szpalta 2 u dotuj od słów „Nisz zaro i wio 
OBUdyt* do s ic* - (szpalta 3 wiersz 1) „pol­
szcz!, si w>era znamiona zbicdni, z § 65 aj 
u k, uznai dokoianą w dniu i9  st/bsnła 192i 
konfiskatę ii sprawiedliwioią i saiz^dził 
znisiczbnie całego nakładu 1 wydał w myśl 
3 493 p. k. i-k a i dalszego rozpowszechniania 
tego pisma drukowego.

Lwów, dnia 20 stycnia 1921.

Pr. 14/21. (661)
VI imieniu Bieciypospolitej Polskiej!

Sąd okręgowy karny we Lwowie onekt 
na wniosek Prokuratury przy tymże sądzie, 
że treść adeiwj Zdemobuiicwakyoh żołnieny 
żądających chietaa i praey — pol eją tcie 
siani u/~ zaopatrzę] dj podpisem „Oentralna 
Bada Deiogatów żołniertkicu w Polsce" i di ą 
„Warszawa dnia 10 grudnia 1920 b o  u l e ­
czenia miejsca druku, firmy drutaria i na­
kładcy, zawiera uiamiuua zarodni i  § 58 cj 
i 65 a) u. k. i występkn r 802 u, k uzuał 
dokonaną w dniu 19 styczna 1920 r. kon­
fiskatę za usprawiedliwioną i zarządzi/ sni- 
szczen.e całego nakłada i wydał r  myśl 
§ 492 p. k. zakaz dalszego rozpowszechniania 
tego pitmia drukowego,

Lwów, dnia 20 styisaia 1*2;,

JB4 |JlU
16 S fr a W M M  u b ic J O a  t t  O k u l e l i ,

T, 287/2C (2j. Bfichkł Kowalczuk syn 
Bama*a rolnik gr. kat. ur. 20 listopad* 1872 
w Borynicsach tamże sam ożeniony 8 p*ż- 
dziornika 7912 z małtmką Łasiówną służył 
w ostaiŁ t wojnie jako żołnierz susa. od 
r. 1915, na froncie włoskim jeszcze w r. 
1916 a od r. 1917 odszukrnym być nie nu- 
ze i nie ma o nim wiadaSci. Na wniosek zony 
wdraża aię poatępowaue, calem uznania go 
zam arłego , Ktoey miał o nim wiadomcść, 
ewentualnie oz aam winien donieść sądowi 
do 30 kwietnia 1921 Po tym dnia sąd roi- 
ttiiygnic sprawę na wniosek ponowny.

tSąd okręgowy, Oddsiał IV,
Brwi sny, dnia 26 lipca 1920. (11817)

T. 2/21/3, Mikełaj Btbyk, syn Iwana 
i Teku z^Saraaciuk gr k a t urodz-ny 19 sty­
cznia 1888 staży! w ostatniej wojnie auttr, 
przy 5b p, p dostał aię do niewoli rosyj­
skiej zkąd była o nim osti Uia wiadomiść 
w roku 1916. Na wniosek żsny Anny Babyk 
wdraża się postępowanie celem u tnaua  go 
za zmarłego i rozwiązanie małżeństwa, wzy­
wając każdego, k u  miałsy o nim wiadomość, 
a takżo jego samego, aby d ił znać o tam 
sądowi lub kuratorowi dr. GoiCscnlzgowi, 
adwokatowi w Brzezan&ch. do 80 iipoa 1921, 
Po f , n  dnin sąd eprawę rozatraygnic na 
wniosek penoway.

S ąl okrągory Odduat IV, 
B m i u j ,  17 itycikia 192}. (725)



T 114/80 (8). Zmądzeaie postępowania 
*lsm u in a s ic  xs zrasrlego. Tekla Misze 
*»tu, Kaeiraar, gospodyni wBModówes, wiro- 

o sm is ie  jej m ęii Leoi» Kaem sra syna 
*-ńki  i Fruśki *s zmaTligo. Z zeznań dwlas 
ku Antoniego Maxnra wynika łe  Lęsn Ka 
®*n» r, plutonowy 88 p. p w grudoia 1914 
f-Tt' udział w bitwie pod Krakowem i t m 
)*k «*u ojswiadali toscrsysze broni bolegl 
Wobec teg* w myśl osuwy x d. 81 marca 
1918 D<. p. p. Nr, 188 wdraża się yostęeo- 
*»nie, celem uznania aa zmarłego Leona K»- 
ozmarz Wydaje *ię przeto ogoine we»wa»ir 
*ky udłieloic sądowi lub kurator-wi p. dr 
^rtfciRzkgwi RidlewskAm ?, adwokatowi w 
Komarre, wiadomości * powyi w/mien5® 
•n a  Sąd tutejszy aa ponowną prośbę w*i®, 
>ioną po dniu 1 czerwca 1981 rozstrzygnie
* ataiaiu z* zmarłego,

(Sąd okręgowy, Oddział V 
Sambór, 6 listopad* 1980, (868)

T, 109/80 (8), Mikołaj B >da*r s, Grse- 
I n u  rcln k g(. kat. ui. 80 maja 1888
*  Ozeraiowife tamka zam eszkały, iZuniooy 
10 lip ca 1909 z Marją Iwaayszya^waą słu 
kjł od B’erp»ia 1914 w aistr, 44 pp. w woj- 
*de z B ają i Dy i w tym gęułku utrzymywa- 
•y w fcwiduncii jako zaginiemy fO września 
1Ś14 a od t^g> czasu n.e ma o aj na sądnej 
*Udoaiośei, ŹOłnierz Badura oownt Uł  A«- 
^rucbowi Paulów sayozaawszy się z aim
* csaaie odbywania z a.ta marszu aa front 
Włoski w r. 1917 te miał w Mikołaju Ba- 
W iru  dobrego kolegę jak brata, te widz »ł
* r  1914 we *s JabNnówce pod Bochrią 
klikołaja Boduara zabitego i zim go ty*  
Pochował, Nie ma więc podstawy wątpić, te  
^ikułuj Bdn* .  tamte wówczas umarł. 
Na wiios k Marji Bodnarowej w* rai z się 
knajpowanie celem uznania go za zmarłego 
■ małżeństwa jego za rozwiązane, Ubieńcą 
*ęzła maił Aik oge ustanawia się p. ('e ewi 
kim* Teodo*?go n o t-iju m  w Brieianaco. 
•tony miał o u m wiadomość, ewentualnie 
°a sam w;a es uonuść sądowi ao dn a I I  
•tycznia 1981 Po tym dn>< Bąd rozstrzygnie 
•prawę aa waiosek ponowny -

Bąd okręgowy, Oddalał IV.
Bractaay, 11 ezerwca 1980. (11780)

T, 886/89 (8), M kh ł Chowaniec r>l-
* k gr. kot. ur. 80 pażiii*rniki 1689 w U - 
kowteach zawżi z^miestaaly, ożenicny 16 
listopsta l u l i ,  cieniony a Martą I /mu ,  
wówaą, biorąc jako i  m,er* austr, udiiai 
w *Uiu ka * o.sza jis /jsk ie  w r. 1916, 
wteiy przejadł buz wies-ń i td  tego e ;a«j, 
kie m i o aim jut tA aej wuuomuśji, N i 
l^ośbę jego zony wdraża się postępu nas. o, 
°e>em u aan .s  go za zm. rłeg i, ą małżeństwa 
k u^oń  zawariegi aa rozwiązane. Ktoby miał 
® kim wiadomość, ewtntualue on a*u wiana 
•^kteść są&owi do dnu. 16 lutego 1981, Fo

dciu sąd r-zstrzygn o sprawę stanowczo,
Bąd okręgowy, Oddział IV.

B zeiaay, 86 taer^ea 1980, (11781)

T. 887/80 (8), Jóaef Gsdaiecki a, Fio- 
lr* i B*rbary rvlaik gr, kat, ur, w Nowe- 
•Alce 16 kaietnia 1878 umZe zam oZiaio 
«y 1 czerwca 1904 z M t^ą  Oajaykówaą, 
twarzysząc w usiniej wo.aie AusUji jej ar 
* ji j-ku‘ aabraay z poinodtm i woiuca, za- 
e^Tował pod Frzemyslim zdaje się w Mi- 
•yte w sier nm 1914 był u«f jdu odaie, 
•io.«y do piwnej ohaty we wsi, gdue weiwa 
•emu Koieaze wręeiył pieaiąaae swoja a aa
* ępmis prz« ieuo*y do szpitala w Fraem/slu 
1 )au to c, .orły ird i z nim na tej samej sali 
**8ący p^tm erduii koledze, którego tam aa 
f^wwdziit ei srnii iudaie, kto/z; H^dz.ect*- 
8o z-, wsi powiez,i do szpitala umarł w ty 
•łPUaiu przed od»ie«x asm tego kolegi, Od 
Sso czam nie ma o Q,dxiecfcim jat wiadu- 
•kosci zadacj, nie ma więc pow„su wytpii

’ im arł i me pnety ł w lActegókeści k d :a
r. Na wniosek jego ton ; w diata  s:ę 

^ • ‘ęp > w ave, celem u .a a a  a go za trnar- 
a°8*, » m ałZeditwa zawartego aa rotw iąsaae. 

' r-'Ó:ą węzła m&łż A«k,«go u itaaaw i*  się  
w. dra Balia aia w B aełtuach Ktob/ miał 

0 *Uk ^iaiom ofić, ew e*tuaiaie oa srm, w -  
•» tu  donieść sądowi do dala 88 lutego  
1981 roku, Fo tym daiu rozstrzygnie sąd  
Bf'» w ę  aa w niosek ponowny,

Sąd okręgowy, Oddział IV,
Bm inny, 4 lipca 1980. (11781)

T. 170/19 (.8), Zarządzenie posiępewa 
nta cc »»  udowodnienia śmierci, Petiuk Ma- 
uyk lw»ue Uro»xony w Komiowie powiat 
n .io len k a  9 jygg ołemoay 16 iu.ego 
181* a A-kką z Krywków odtaedł ae w o Bę 
aa wiosnę 1916 % go puikiam następnie > Bo 
pnuiem piecnotp ; ao zoacz roku 1»<6 ło*ie 
pis»ł, poczem wszeki uzd p i lim  zaginął, 
*■0 wecie zaptiyaięaonyeh u i t u )  tewarzygza 
Umytra j. ółtorak« w simie z końcem tc iu  
1916 aibo z początkiem rotu  1816 w czasie 
°f«azywy pod Go.rzem F*tro M.ayk Iwana 
•Hhorowcł pr«wwopodoaaie na cholerę i t<m 
.* zmarł, Gdy wobec tego jen  prawdopodo

b*e, łe osobt wymieąioza poniosłu śmierć 
zarządza się na wniosek many Maayk po 
a ępjwawie c«km udowodnienia śm erci, 

xam»m cgłasia się wezwanie, az iky adzic- 
®no wiadmośei o xngiaioaym sądowi lub 

bdnokatewi dr. Jnsnuslow i Werberowi 
w Bbrosenee, którego uatanawia się kurato­
rem i obrońcą węzła małteńskiego, Po dniu 

kwietnia 1989 są l f> ponowa? wniobek 
orieknie ostateesnie e wniosku.

Sąd okręgowy, Oddział IV, 
Kołomyja, 19 grudnia 1919. (11648)

T. 860/80 (I), Józef Lzlka a. Michała 
;r. kat. nr, 16 listopada 1668 Mołoayńe^u, 

um ie  za*. ołAwny 11 ozciwcn 1911 z Ka­
tar iyną KrzyZanowską d stalsię  jako łołnierz 
aaetr. w ostatniej bojam austr. do nie»»ii 
r»sy]skiej był tam aajęty w ki>p*lm WfgU 
w Sudiynce gub, tomstiej i pisał at trutąj 
w sryeamu 1918, te wkrótiewróai di domu 

#d tege cjasu niema e n i*  Żadnej wiato 
ści. Na wniosek tony w dtait się postępo­
wanie, celem uznania go za zmarł igo a mal- 

nstwi zawartego za ro.wiąia^e, Ktoby 
miał o nu* wiadjmosć ewentuakie on asm 
win en donieść sąiowi do dma 91 st/c*ma 
i9zl. P# tym dniu sąd lozstr^gais spi>*ę 
na wniosek ponowny.

Bąd okięgow/, Oddz. IV,
Brzetany, 18 cierwca 1989, (11611)

T. 106/19 (5), Zarządzenie postępowa 
a a  celem u*auia ta suta łego, Mich ił Po- 
paoiuk Jur/ urodźmy 1* września 1887 
w Myaiynr* ponia> PeoieniZyh, ci niowy 
8 L czerwca 1919 x Erdekią Murań uk *8&eii 
w lipcu r917 z eofijącym się wojskiem rv 
syjskim do fioaji i od t go czasu nie daje 
xn.au t/c is  Welle iaprz,s,ęt -nych x,»naa 
świadka Jakowa Kowbaśn uka a W^rbiąt* 
wyznego spttkrł on się w in»ieu 19i 8 roku 
w obozie jeńaow w Umskii x Miehał-im to -  
palniki m Iwana, ktiry jak twijrauł jtid* ł 
=»ybu odniedsić i tam w Gm ku pozust^ł nc 
grudnia 1919 W grudniu 19i 9 niepamiętne­
go dnia udu się świadek do 6X/ t , l i  w Om- 
sku fcol iu cdmedaeiiis znajomymi i ałs,»ł 
tam Mianata Popuiuka Jury n* tytus cho­
rego w nieprzytomnym stanie. Na drugi 
direń gd/  BWiadek znów pny i dł do sapi- 
uia, za tal en ta*  M ch łu P#paliuka Jsry 
,ut zm .ił go & sa&itecl zibrali jego aatoki 
w obruu śji św.adka a* wOi ze swłokami 
izny n xm rrycn celem ich pogrzebcaia. 
Bwuaik iwłiki roi,«M il Gdy lat oi pra 
wdopod^biem jeat, te wymieniona oa.bt 
.nia ł«, asuądua się aa wniosek Eu/.okji Po- 
ytd uk pnotę^owaaie celem umima wymię 
nwnej osoby za zm -iłą a zsr*z«m ogus * 
się wesnanie, ateby ndi:eione wiadomośei
0 sigi*te«ym sądswi alb > aurat r ia i wo­
kalowi dr, i \ e ud uisuwi w PecieniZ/nie, Po
1 miesiąaaca od dnia ogłoszenia tego edyktu 
eąl n* ponowny wniosek orzeknie ostatt 
e nie e utnaniu aa zmarłego.

Sąd okręgowy, OJdaiał IV,
Ketomyja, 16 listepąda* 1984. (11678/

T. 166/19 (8), M.jiaał Eisen fa.ee 
Fracht syn F  igi .  mą* fi A li S Auter, ur 
17 grudnia 1679 w Hu jaku, nuyiee, powo­
łany w s sip iiu 191* do 58 piłzu Bist., 
pio.hoty me da/e «ó jesiam 191* Żadnego 
maku życia a wsaeikie wywiady i my o nim 
były bet rezultatu. Wojb* tego na preśóę 
jego t aj wdraża się p.stępuw.mie Celem 
u,n*u t» go z* zmarłego a a..,z ns.wo jego 
x.Warwę przezeń Ag a 86 stycl .i* 1999 aa 
oawiązano. Wydaje się prieto na ogoine 

wezwanie, »t by najpćtnsj do s.eac nua 
sięcy od. dnia ogłoszenia niniejsiego edyktu 
t. ]. do dnu )0  czerwca 1911 ndzielonu są 
uowi lub |  ad w, dr. bcne.k rowi w Brae- 
t math, kióregu ustanawia się obrońcą węzła 
małżeńskiego wiadomość; o zaginionym któ 
reg orównocaeśnie wzywa się aby w powyi 
szym czasokresie zgłosił się w sądzie lnb 
w iuaysposób cał znać o s^bie. Po beasku 
teeanym upłjwie tego czasokresu sąd na 
ponowny wniwSek orzeicn s ostateeznie o u- 
znamu aa zmarłego i rozwiązaniu małteństwa,

Bąd okręgowy, Oddział IV,
Brzękany, 81 lutego 1980, (17,

1 . V. 110,89 (8j, Zarządzenie peatę- 
powajsia ceiem uznania za zmarłego. Antoni 
Ohuiyk urodzony d. 18 ltpca 1888, rolnik a 
Braganówkl po w, Tarnupoi, powołany 
czasie ogólnej niobilisaeji do wojska austr. 
opuścił od roku 1914 .swoje miejsce aamio- 
sakania i brat udział w wojnie światowej 
Ud r. 1914 nie daje o sobie Żadnego znaku 
tyeia, co stwierdza świadectwo urzędu gmin 
nege w Draganówce z 4 na<a 1919, Zt-riy 
siętenemi zeznen/zmi Anieli Uhudyn, tit Ima 
Kozaka stwierdzone zostato, ze Antoni Uuu- 
dyk peparł w roku 1914 w moc niepiayj* 
cielz, zachorował w paidzuuniku 1916 r, w 
niewoli rosyjskiej na tytus, oddany do szpi 
taia, a wedie opowiadah saniUrjuszy zmar 
tamt*. Gdy latem moZna przyjąć, Zs istnieją 
warunki w myśl f  1 nlinez 1 nstaery z da 
II  marsa 1918 Dli a, p. Nr. 188, przeto u

rtą !łz  się »* wkiosek iony jegc Anieli 0hu- 
djk postępowania, celem <unamą za zmarłego. 
Wydaja się p m to  ogóke »?ezwfini8 , aby 
udzielono gądvwi łub kuratorowi p- dr Jrm- 
paleroWi, adworatowi w liiaopsiu , którego 
rowB-ieirńnis ustanawia się obrońcą węsłt 
maGAsinego, wiadomości o powyi wymie­
nionym A nknieg» Ch sdyka z ile iyje, wzy­
wa si?, asy stawił się przed podpisanym 
*ąd«m in t w inny sposób dał znać < nenia 
Sąd tutejszy na ponowny wniosek po dniu 
85 kwietnia 1981 r. rozstrzygnie e uznaniu 
za smartag* i uikBhiu »złień?twa za roi 
wiązane.

Bąd okręgowy Oddział V,
Tarnopol, 8 8  pzidtier. 19*9, (11869 1—8)

T, V. 91/19 (f), Wdroienie postępowa­
nia eeiud unamia za smarłsge, Michał B . 
czarski urodzony 87 zierpniz 1886, rolnik z 
Ł iczki pow. Tarnopjl, powołany w c ,a«® 
ogólnej ldubiii * :ji do wojska zistr., opasc.il 
od r, 1914 swoje miejsce zamiesAznia i brał 
udział w wojnu ś atowej, Od r. x914 uie 
i*je osobie indaegs znaku iycia, co stwier­
dza świ*dei;two urzędu gwinnego w Łączce 

dnu  84 I s ^ p id i  1919. Zzprzys ęionemi 
zn**i >mi Botaiji B ic^arskie], Władysława 
azhcwz, Francuzka D iroZjńiki«go atwiir- 

dzone zostoto, te M:chił Buczarski w czasie 
v?4lk obronnych o Przemyśl był w twierdzy 

ptdct-s pewnego wypada w stycznie luk 
utym 1916 zigmąt b»z wi«śei. Gdy litem 

przyjąć n&iekj, ze zachodzi ustawowe domnie­
mani* śmierci w myśl $ 1 aut. 1 asU nj t 
ś. 81 marca 1918 Us. u. p. Nr. 188,przetc 
na prośbę tony jego ftozzlj; Buezarsziej 
wdraZa się postępowanie, cnlnnr unan ia  u  
zmarłego Wydaje się przeto ogóke wezwa­
nie, aZebj adzulono »ądowl lub kuratorowi 

dr, Pohor^ckiemu, adwokatowi w farz< 
polu, którego równocześnie uaUnawk a.) 
tbieńcą węzła małtonsklego. anad«meści • 
powyZej wymisnionym. Michzła Bueiarakiego 
o ile tyje, wzywa się, aby stawił się przed 
podpinanym sądem lun w inny sptaob dał 
tnąc o sobie, Bąd tut na ponowny wniosek 
po dniufl stycznia 1981 toku rozstrzygnie * 
uznaniu za zmarłego i uznaniu małteństwa 
za rozwiązane,

Bąd okręgowy, Oddiiał V.
Tarnopol, 88 czerwca 1980, (11868 1 —»)

1 . 188/80 î S). Wdroienie pośiępowania 
osiem udowodisienu śmierci Karola Nyc.aja 
z B -Zaun w jissj. K»roJ Nyczaj syn Jm < i 
A U), rcligji rzym. kat., Ma d su  1 8  marca 
18 8 6  w Bro s *  urodzony, wfióżan^o wysnuj 
iajais3sk?ły, został w r, 1914 powołany do 
ajsti jt.me] ułuto/ wo skowej, a wwdie se- 
znah jeg . t  ny Gafy N/Ciaj i poświadczenia 
arzędu ginindego w Różance w jiaej brak o 
mm od czasu powołania jaAcbkolwiek w z 
domoścL, pró jz tego, te  w roku 1914 zawi* 
domił Zonę kzrtką o od jśnu na front wo- 
enny. Gdy wobsa tego jesz prawdopodobne, 

że Karol Nycza] poniusł śmiere, pnezo z l  
rządza się na wniosek jog, tony H.fy Nyc aj 
postępowanie, celem udowodnienia zaszłej 
śmierci zag-uionego, jako tai celom, uznania 

ałtrństwa z n m zawartego za rozwiążaky 
Obrańeą węzła m słt ńskiegu ustanawia się 
>dn. dr. Moldauera w Buy u. Wydaje się 
pri««o egoinc wozwanie, aby aw adou tono 
sąd albo adw. dr. M ldaueia w Suyju, ai 
de dnia 1 lut go 19X1 e zaginiony nu, Po 
uprywie pvwyZsz«go czasonresu i ps przepro­
wadzeniu i po podjęciu dowodow będzie 
rozstrzygnięte o dowodzie zaszłej śmierei i 
rozwiązaniu małteństwa,

Bąd euęgewy, Oddział IV.
Btryj, 8* czerwca 1989. (886)

T, 889/86 (4), Jan Siwiński syn Mi 
chała, uradzony w Kudiowcsoh d, 18 lipca 
1881, M aicrs 19pp. Wedie zrłąizunej kart 
di koresyondsnc/ aej doręczun. j przei biuro 
wyw ad ac .e  w Wiedn a, tente zm uł w Gu- 
lioynie 16 kw.etaia 1918 i t  m zostałpocho 
wany, Gdy zatem można przyjąć, Ze aa stnie- 
ją warunki ustawowego stwierdtenia śmierei, 
zarządza aię na wn.oaek Marji Rewihskiej 
postępowanie, celem u mam* wymienione, 
«soby za zmarłą i uznama małteństwa tegot 
zawartego z tfarją a Berezków BiwAską d 
10 czeiwea 1996 .a  rozwiązane, a zaraz «  
ogłasza się wezwanie, ateby udzielone windo 
mości o zaginionym sądowi, aibo p, di. Pal 
cnowi, anwoaatewi w Prtnmyśia, którego 
ustanawia się kuratesetn i ebiencą węzła mał 
teńskiego. J im  Rew ńskiego waywa się, aby 
stawił się przed podpioanym sądem lab w 
mnj sposób dał im*C o sibie. Po bezsktto- 
emym upływie rcczsego termisu od oglo 
sienią eejztu  w .Gazecie Lwowskiej** sąd 
na ponowny wniosek orzeknie ostateczni* o 
wniosku.

* Sąd okręgowy, Oddział IV, 
Przemyśl, 10 grudnia. 1989, ;*6 8 )

T. 97/19 (11). Edykt z d 88 wrześaia 
1919 r. T, 97/19 (6 ) ogłoszony w nG*zecie 
Lwowskiej* w Nr, 78 z r, 1989 względem

ti/tanu  A td ae '*  Kasprzyka z Ouechiwiec 
za zmarł,gc, uzupiłniz się tak, te  Andrzej 
Kasprtyk #o £ mieńęcy od ogłoszenia mi 
dać wisdom*śe o sobie sądowi h b  kuratiro- 
wi dr Palcbowi w Przemyślu,

Sąd okręgowy. Oddiiał V.'
Przemyśl, 81 września 1989, (681)

T. 67080 narządzanie w stę ’ o**«.a 
celem uznania za zmarłego, Dr J u  Demiań- 
ciut, pforenor giiuiiazjałny, urodźmy 84 li­
stopada 1589, zamieszkał? w B-ani stawo wie, 
wywittiony zoitał 17 liteg* 1915 przez ów> 
czeine właate rosyjskie w głąb Risji i pne- 
b?wa) w Omsku, ik ą i dał o sobis ostatii* 
wiadomość listam pfsaiym do swej tony 
Eugezji w styczniu 1919 roki-. Wedle ze»nań 
świadka dr, Aleksandra J^nisa w lutym lub 
marsu 1980 r. o id  ijjaśł mu ówczesny delegat 
d iśek tg  o po?eist«a dlaepraw austr. jeńców 
E traU  Maage w Tumsku, ia etTi/mał urzę­
dową wiadomość od delegacji duńskiej, u c a 
psm i t-  czy z Onska czy z Czalabiń ka, te 
dr. J>n Demiińczuk zachorował na tyfus i 
un»rł w Ca^Iibińsku padisai yolróty do 
kraju etyczn u 1980 Gdy zatem przyjąć nalefy, 
e ztchodzi usta-rowe domniemania śmierci, 

przeto wdiata się n> prośbę E gen i De- 
miańciiikowej postępowanie, eeiein uznania 
za zmarłego, Wydaje się przeto ogólne we­
zwanie, aby udzielono sąd*wi albo nuratoro 
wi di. Baczyńskiemu w S an sławuwie wia­
domości « zaginionym, Dr. J  >na Demiańczu- 
n  wzywa eię, aby się stawił ptaed podpi- 
anjrin sądem, lub w inny sposób dołznać e 

aobic, 8ąd tut, na ponowną prośbę po dniu 
81 gru n ii 1981 r. rozstrzygnie o uananiu 
za zmarłego.

Bąd okręgowy, Oddział IVj
Stanisławów, 88 grv inia 1989. (1200»)

T, 487/89, Wdrożenie poatępowania ce- 
em mznaaia za zmarłego. Michał Karol syn 
Dmytra, urodzony z lisiopada 1860, zaoie- 
słkiły w Podłutu 8p. 6t»niiłswow, powołmy 
ogolą* mobilizacją w r. 1914 4o woj^n* austr, 
i on *<go czasu nie ma o i  m i*dnycb wie­
rni. Bwudek Michał D..<lisiny zeział, te opo­
wiadał mu niej .ki Dames, te  Micuał Karol 
w r. 1914 zachorował, tdszidł do szpitala i 
zwarł z amierć teg i  była ogłoszoną wroz- 
tazie dii nnym oddiiAn. Gdy zatem pnyiąć 
nalety, ta zachodzi ustawowe domniemanie 
śmierci tegoi, p»eto wdrata się na prosnę 
Ansy Korol postępowanie ceiem utniRia z& 
umarłego, zaginionego. Wydaje się przeto 
ugóine w.ez««me, tby adaicioso sądowi lnb 
kuratorowi dr. Karolowi S i/p  gio, adwokato­
wi w Stanisławowie, wiadomości o pewyt 
wymienionym, Michała Kai ula wzywa się, 
abj przed niżej wymienionym sądem stawił 
<ię, lub w inny sposób uwiadom! e Bwem 
tyaiu Sąd tutejszy na psnewn* preśbę te  
iMiś 19 lipca 1981 r. rezutrzygni* e uzna­
nia za zmarłego.

Sąd ekręguwy, Oddział^IT,
■nnidławOw, 8 listopada 1986. (18006)

T. 114/80 (4), Wdrożenie pestępowania 
jsitm  udowodnienie śm erci Jurka i Marji 
Wotkunowieió r z Koziowej, Jui ko Wołkuno- 
wici syn Oiekay i Heleny, na dniu 88 kwie­
tnia 1869 w Koziowei orudtony i M irja z 
Mełemów Wołkzdowicz, eó ka Mztija i Marji, 
ta  dni* 18 marca 1874 w Koziowej uradzo­
na, wyjechali w maju 19 i  w raz  % rosy • 
sk emi wojekami do Roaji, gd le pnebywali 
w m<ejBC«woeci Urahk je w Astrachańskiej 
g be.nji, Wedle zeznsn św adks P e tn  Woł- 
aunowicza zacborwwali wyż wymieaioni przy 
końcu 1916 roku i dnia 8 grudnia 1916 r, 
zmarła Marja Wołkonewicz x»S w dniu 8 lu­
tego 1916 Jurko Wołkunuwicz, poczem przei 
miejscowego pańena  w Uralskiem pocho­
wani zostil . Gdy webee powyzszega jest 
prawdopodobne, ze Jurkc i Marja Wołk me- 
wicz poi td’i śmierć, przeto na prośbę eórn; 
tychie N .atuni z Wcłzanowició* Baaduro- 
wicz wdraża się posnępowanie, ceiem udowo- 
iniesia zuzłej śmierci zagiaienegc. Wy naje 
się przeto ogólne wezwame, aby uwizdomie- 
nu sąd aż de dnia 16 Jij a 1981 r. e za- 
giniocym Jark i i Marji Wolino riuzajh. Pe 
upływie powyższego ezasokresu i pe przepro­
wadzeniu i pe pedjęeiu dowodów będzio rez- 
atrzygnięte o dowoduc zaaiłe) śmierci.

Bąd okręgewy, Oddz. IV 
Stryj, 16 grudnia 1989, (888)

T. 141/80 (8), Wdroienie poatępewa- 
nia celem unania za zmarłege. Nyko a Da- 
azkowski tys Danyij i Katarzyny, rei. gr. 
kat,, urodzony dnia 88 listopad* 1879 w Do- 
brewlanach, zestił I s  e rp a ia l9 l4  powołany 
do zuatr. służby wsjtkowej i w siad aawia- 
domienia Gzerwonago Krsyia l»ył on w liście 
strat z 81 marca 19i5 r. Nr 168 wykazany 
jako raney, a wedle zeznań świadków Andru- 
sia f iia su ra  i Iwana Tarnowskiego zoatałon 
prawdopodobnie w liatopadzie 1914 na tery- 
torjuBL Królestwa pod Lublinem ciężko r a - . 
nieny w piersi i ed tego czasu zugmąz o 
nim słuch. Gdy zatem, priyjąć naieiy, teza-



cno4ri ubt^wowe Lmmemaiue * $ 24 L. 2 
i uitawy z 31 marca 1918 Da p p, Nr 128, 
przeto wdraża się na prośbę jego żony Aa 
1 /  li-HKowsnej postępowanie, celem utka­
nia Nykoły Dastkowskiego aa ima>l igo, a 
małżeństw* ■ nim ia*rart*go za nawiązane. 
Obrońcą węzła małżeńskiego ustanawia się 
adw. dr Singpra w Stryja. Wydaje się praeto 
ogólne weiw*nie, aby udzielono sądowi lob 
obrońcy węzła malibńskiego p, dr. Singero­
wi w Stryju, wiadomości o powyż wymie­
nionym. Nykołę Daszkowskiego wzywa się, 
aby się jawił prasa podpisanym sądem, lob 
w inny sposób dat znać o sobie. Sąd tutej­
szy or>eknio ostatecznie na nonoway wnis- 
sak po #f*u 1 czerwca 1821 r, o uzn tuu  
■a zmarłego i o rozwiązaniu małżeństwa,

Sąd okręgowy Oddalał I ? ,
Stryj, 10 czerwca 1920 (11024)

T. 742/20 (8), Wurotenie postępowa­
nia salom uanania aaamarłego. Maksym Żu­
ku w sk i syn Antoniego i Marji, urodzony w 
Dzwinogrodif dnia 24 sierpnia j 888, rolnik, 
zamieszkały pnsd  wojną w Dźwinogrodzie, 
b » (  udkUt w wojnie światowej w 55 p. p 
auetr., zaginął dnia 1 października 1916 w 
miejecowaśsi Oberocea. Od tego czasu nie 
ma o nim żadnej wiadomeści. Męża* zatem 
przyjąć, i i  zajeą warunki ustawowego do­
mniemania śmierci w myśi § 24 L, 2 net 
eyw,, w zględni ustawy i  21 marca 1916 
Dz. p p, Nt, 128 Wobec tego na wniosek 
Katarzyny Żukowskiej wdraża aię postępowa­
nie, calem uznania wymienionej osoby za 
zmarłą, a małżeństwa zawartego w dniu 8 
listopada 1909 między wymienionym i Kata­
rzyną Żurowską za rozwiązane. Ogłasza się 
zatem weiwaaie, aby udzielono wiadomości 
o zaginionym sądowi, lub p, adw. dr. Kor­
nelowi Ttmsaenowi we Lwowie, którego usta­
nawia się kuratorem, oraz ot-ońcą węzła 
małżeńskiego. Maksyma Zukowakiego zaś o 
ile żyje, wzywa aię, aby stawił się przed 
podpisanym sądem lub w inny epoBÓb dał1 
znać o sobie. Po dniu .15 maja 1921 sąd 
na ponowny wniosek wyda końcowe orze­
czenie,

lą«  okręgowy cywilny, Oddział T li.
M  ów 17 września 19X9 (10949)

T, IV. 108/19 (7), Zarządzeuir postępo­
wań a celem uznania za zmarłego, Jan Gnyr 
z Malcu, powołany z chwilą wojny de służby 
wojskowej pny  82 p. zuslr. posp. ru a tu ia  
wystany został następnie na frent rosyjski, 
gdzie biorąc udział w walkach doatił się — 
jak doniósł w liście pisanym de rodziny — 
do niewoli rosyjskiej. Wedłng kartki kores- 
pondencyf wysłanej do żony A i u j  Gnyrowoj 
przez feldfabln Leszczyńskiego, ja n  Gnyr 
miał umrzeć w niewoli rooyjskioj w "kwietniu 
1916, Ostatnią wiadomość o życiu jego otrzy­
mała żona A ina  Gmrowa w maju 1916 r. 
kartkę korespondencyjną z dnia 19 marea. 
Gdy zatem przyjąć należy, że aaobodzi usta­
wowo domniemanie śmierci i  § 24 L, 1 i 
$ 1 uitawy z dnia 21 marca 1918 Dz. 9 . p, 
Nr. 128, pneto wdraża się a* prośbę Aaay 
z Bnmnnowskich Gnyrowej poetępewanio, ce­
lem nznanis za zmarłige. Wydaja się przeto 
ogólne wezwanie, aby udzielono eąduwi lub 
kuratorowi p. adwokatowi dr. Bronisławowi 
Gałeckiemu w Tarnowie, którego ustanawia 
się równocześnie obrońcą węzła małżeńskie­
go, wiadomości o powyż wymienionym. Jana 
Gnyra wzywa Bię, aby stawił się przed pod­
pisanym sądem lub w inny sposób dat znać 
o sobie. Sąd tutejszy na ponowną prośbę 
po dniu 1 sierpnia 1921 r. rozstrzygnie o 
uznaniu zn zmarlHgo,

Sąd okręgowy, Oddział IV.
Tarnów, 12 lutego 1929, (579 1 - 3 )

T, VI, 298/20 (8). Zmriądawaio postępo­
wania eelem uznania za zmarłego. Jó.eł Jan­
kowski syn Kij s ta l i  i Mujs i ry . cirśla z 
K Tibnik pow. Podgórze, urodzony tamże *  
roku 1876 przydzielony w r. 1915 do 13 
pp„ według zeznzń Jana Bomka z Ghorowie 
został ciężko ranny w r. 1917 w okopach

zajgtyeh następnie pi>e» hiepczyjeciela, a od 
tego czasu nie ma o nim wiadomości Gdy 
zaiom można przyjąć, że zaistnieją warunki 
ustawowemu dumnUmaiiu śmierci w myśl § 1 
ustawi i  81 marca 1918 Dz, p, p Nr, 128. 
przeto wdraża się na prośbę Marianny Jan 
kowekiej pkotępowanie, celem uznania wy­
mienionej osoby z- zmarłą, a zarazem ogtaza 
się iwanie, aby udzielono wiadomości o za­
ginionym sądowi. Józeia jaikow snego wzy­
wa aię, aby przed niżej wymienionym są­
dem stawił eię lub w inny sposób uwiado­
mił o swem życiu. Po dniu 1 sierpnia 1921 
sąl na ponowną prośbę orzeknie ostatecznie 
o znania za zmai'sgo.

Sąd okręgowy cywilny Olis, Vk 
Kraków, 12 listopada 1929 (486)

T, 262/1 (2), Grieg. rr Ku mi r sym 
Jan> rolnik; gr. kat, nr.. 22 stycznia 1887 
w Wołkowie tamiu zamieszkały, ożeniony 
11 lutego 1912 z Ksenią Knpocińeką, służył 
w ostatniej wajnie austrj»kiej cd pierwszej 
mbilizacji 1914 w wojsku austr. i s*aje eię 
lośtal eię pod Przemyślem w r. 1914 lub 
1915 du niewoli rosyjskiej a przez cały cna 
de terai ninma o nim żadnej wiadomości. 
Na wniosek żony wdraża eię postępowanie 
ualem uznania go za »martego, Ktoby miał 
e nim wiadomość, ewentualnie tzkze on ezm, 
winien donieść lądowi do dzia 39 kwie­
tnia i m ,  Po tym dniu eąd raastrzygnie 
sprawę un wniosek ponowny.

Sąd okręgowy, Oddz, IV,
Brzeziny, 26 lipea 1920. (11538)

T, iu*/z6 (8), Zarządzanie postępowa­
nia aelem '.suaiia za zmarłego, Audryj 8em- 
ctyk Dmytr* ur, 2 grudnia 1881 w Korczo­
wie pow, Aelomyia, eieniouj 21 oerwc* 
1910 z F idokią z Semczuków, odszrgł w aier- 
pniu 1914 na wojnę ■ 12 kompanją 86 pul 
ku strzelciw, p iał t>nie jadąc pod Halicz 
w siarpniu 1914 nr frent dał o aobie ostatni 
raz wiadomość poczom wsztlki otuch o nim 
zaginął Gdy zatem można przyjąć, ii  zajdą 
warunki ustawowego domniemania śmierci 
po myśli § 24 L. 2 u. e. i $ 1 ustawy ■ 21 
marca 1918 na, p. p. Nr. 728, wdraża eię 
na wniosek ladokji Semczuk postępowanie, 
celem uanania w yiaW unej osoby z» zmarłą, 
a zarazem ogłasza eię wezwanie, ażeby udzie­
lono wiadomości o zaginionym aątawi lub 
Kuratorowi p, Lysiekowi adwokatowi w Ku- 
łomyji. Aniryja Simozuks Dwytra wzywa 
się, aby jawił się pned pedpiaanym sądom 
lun w inny sposób dał znać o sobie. Po 6 
miesiącach od dnia ogtoaieniz tego edyktu, 
sąd na ponowny wniosek um knie ostate­
cznie o azaai lu za tma-ł«ęB i rozwiązaniu 
małżeństwa.

Sąd fkręgewy, Oddział IV, 
Kołomyja, 17 czerwca 1920, (465]

T. 266/20/3, Wdrożenie postępowania 
celem nznama aa zmarłego, Jóief Majewski 
z Buska gospodarz urodzony w r. 1885 zo­
stał powołany w lipcu 1914 do czynnej 
służby wojskowej i od tego czasu nie dał o 
sepie znaku życia i wszelki ślad po nim za­
ginął e» potwierdza również i poświadcze­
nie Urzędu gminnego w Basku. Gdy autem 
przyjąć należy, io zachodzi ustawowe do­
mniemanie i  £ 24 L, 2 u, c. i § 1 i 2 ust. 
■ dnia 81 marea 1918 Nr. 128 Dz. pp. 
przeto na prośbę jego żony Frzucisaki Ma­
jewskiej wdraża eię postępowanie celem 
uznania Józefa Majewskiego ta  am irłef o .za­
ginionego, Wydaje eię praeto ogólne wezwa­
nie, abw udzielono Sądowi lub kuratorowi 
p dr. Eidelbergarowi adwokatowi w Złoci— 
wie, wiadomości o powyż wymienionym. 
Gdyby Józnf Majewski mimo to żył, wzywa 
eię go, aby przed niżej wymienionym sądem 
eię stawił lub w inny sposób nwiadomił o 
swem życiu. Sąd tutejsiy na ponowną pro­
śbę po da<u 15 czorwoa 1921 rcutrzygnie 
o u.naniu aa sz arlego.

Sąd okręgowy, Oddział IV.
Złocaów, d 15 caerwca 1920, (881)

T. 857/29/8. Wdrożenie postępowania 
celem n ia n ia  za zmarłego. lesdor Bems- 
niuk ;yn Waiiyla gospodarza w Bzryłowie 
wscolki słuch o nim zaginął, Gdy zatem 
przyjąć należy, że zachodzi ustawowe do­
mniemanie z § 24 L. 2. u. c. i z § 1 i 2 
uztary z dnia 81 marea 1920 Dz. pp. przeto 
na prośbę Katarzyny Semcnink ur. Didyk 
wdraża eię postęp iwanie eelem uznania Te 
wdoia Sęm«mak> za zmarłego zaginiwiego a 
małżeństwa jogo z nią zawartego sa rozwią­
zane, Wydaje się przeto ogólne wezwaaąę, 
aby udziulv*v Sądowi lub kuratorowi p. dr, 
Werflowi adwokatowi w Złoczowie, którego 
się zarazem ustanawia obrońcą węzła m ił- 
ienekicgw wiadonuści o powjł Wjmienionym, 
Gdyby Teodor Stmeniuk mimo to żył wzy­
wa eię go, aby pned niżej wymienionym 
sądem eię stawił (ul* w inny epoeób uwia­
domił c bwem życic, Sąd tutejszy na pono 
w»ą prośbę po dniu 15 czerwca 1921 roz­
strzygnie o uznaniu za zmarłego

Sąd okręgowy, Oddział IV,
Złoczów, dnia 24 listopada 1929, (271)

7, 404/20 (8), Wdrożenie postępowania 
onlm udowodnienia śmierci Jana] Krąpea, 
Jan Crąpiec syn Szczepana powołany w r, 
1914 do służby wojokowej brat udział w bi 
twie pod Stauiblawowam w maju 1917, w 
której trafiony odłamkiem granatu otrzymał 
ranę w głowę i w dredse do szpitala zmarł 
co stwierdził hw czii/ zaprzysiężony świadek 
Mikołaj Tromulak. Gaj wobec powyższego 
jest prawdopodobnom, że Jan Crąpiee po­
niósł śmierć pi»otu »a prośbę jego żony 
Agnieszki Krąpiec wdraża aię postępowanie, 
roi m udowodnienia itszłaj śmierci zaginio­
nego, Wydaje eię przeto ogólno wezwanie, 
aby uwiadomiono sąd albn kuratora p, dr. 
M tlelm aaia adwokata w Złoczowie aż de 
dala 1 kwietnia 1921 o zaginionym. *o 
upływie powyższego czasokresu i mo prze­
prowadzaniu i po podjęciu dtwrdów będzie 
rozstrzygnięte o dowodzie ztszlej śmierci. ■

Sąd ekręgowy, Oddział l f .
Złooów, 2 grudnia 1929, (682)

f .  851/20 (3), Wdrożenie puotęp^ffaatia 
celom uznania za zmarłego, J -n  Farpij 
tyn Dymitra z Bachówki ad Konty pow, 
Ztoazów pvw«łany z wybn:h«in Wujij do 
służby wojskowej dostał się do niewoli ro­
syjskiej skąd pisał raz jeden w lutym 1915 
i ud tego czasa wsiolli ślad po nim zaginął. 
Gdy zatem przyjąć aa leż j, że zachodzi usta­
wowe domniemanie z § 24 L. t 'n .  c, i § 1 
i 2 ustawy z d. 81 marea 1818 Nr. 128, 
Dz, p. p. przeto na prośbę -»ny je."> Anny 
Batej żarn, Karpi) wdrzżt eię postępowanie, 
celem -Uznania Jan t Karpij* za zmarłego 
zaginionego, a maił te* r a  jago z nią za 
wartego za rozwiązane Wydaje Się praeto 
ogólne wezwanie abj udzielone sądowi lub 
kuratorowi p. dr, Hir-chhoruowi, adwokatowi 
w Złocsowie, którego ei{ zarazem ustanawia 
obrońcą węzła małieńak*ego, wiadomoćci o 
powył wymienJotym, Gdyby Jan Karpij 
mtmo| to żył, waywa eię (,o, aby prr id ni­
żej wymienionym sadem eię stawił lub w 
i u y  spoiób uwiadomił o a«em żyoiu, Sąd 
tutejszy na ponowną prośbę po dniu 1 lipca 
1920 rozstr.fgnie e uznaniu za zmarłego.

Hąd okręgowy, Oddział IV,
Złoczów, 1 grudnia 1929. (229)

T, 477/20X8). Wdrożenie postępowania 
eelem uznania ta  zmarłego. Wasyl B*lis 
włcfeilanin w Harbt iowie pow. Zborów od­
szedł dnia 1 eierynia 1914 r. na wojnę, i od 
tego czrsu jak stwierdza poświadczeni 
Urzędu gminnego w Harbuzowie r  zelki 
śl.d  po nim zaginął. Gdy zatem irzyjąć 
należy, ic zachodzi ustawowe domniemanie 
z § 1 f  2 ustawy z dnia 81 maret 1918 r. 
Nr, 128 Dz. p p., przeto nz prośbę jejrc 
tony Tokli Balas ur. Doniec wdraża się po­
stępowanie, eelem uznania Wasyla Balas* 
aa zmarłego zaginionego. Wydaje siy przeto 
ogólne wezwanie, aby odzielono sądori lub 
kuratorrwi p. dr, Maiblamowi adwokatowi

w Złoczowie, którego ale zauzeiu ustanawia 
oUrońeą węzła małżeńskiego, wiademestr o 
powyż wymienionym, Wasyla Balasa wzy 
w* eię, aby przed nii«j wymieuiosyaa sądem
się stawił lub % inn i szosłb uwudomił
0 swem życiu. Sąd tut. ua ponowią pro­
śbę po dniu 1 lince 1921 rozstrzygnie o 
uznaniu za zmarłego,

F*d okreftWT, Oaeział IV.
Złoczów, 11 gruani* 1929 (2(9)

T. 492/20/8, Wdrożenie postępowi i ia  
celem udowodnienia śmierci. Paweł Maznyk 
rolnik w Cecowej pow. Zborów zabity został 
w sierpniu 19(4 na pastwisku gmianem w 
Oeeowej w czasie bitwy miedzy wciskiem I 
austrjackieid a rosyjskism co stwierdzili za­
przysiężeni naoczni świaakowie 8emko H«- ; 
wryszków i Huat Mewid. Gdy w»be: yowii- | 
siego jest pr>wślopedobnem, że Paweł Ms- 
znyk poniósł śmierć, przeto na prośbę Ma­
ksyma Kuczery wdraża się postępowanie 
celem udu#od*i<mia zaaiłej śmierci zaginio- i 
njgo Wydaje eię przeto ogólne wezwini*, 
aby uwiadomiono Sąd albo kuratora p. dr. 
Grv8akupfa adw, w Złoczowie, aż do diia
1 kwietnia 1921 o zaginionym. Po upływie 
powyższego czasokresu i po przeprowadzeniu 
i po podjęcia duwodOw będzie ro tsiri/gnięte 
o dowodzie zzsiłej śmierci.

Sąd okręgowy, Oddział IV,
Złoczów, dnia 2 giudnia 1920. (270)

T_ 464/20/8. Wdioionie poelęwcwaniz 
celem udowodnienia śmierci Michała Podp­
inka l Michał P«duiak służył rrry  wojaku 
ukraińekiom i był pow. komendantem w ran- 
p v i  kaftana. W jesieni 1919 r. zaohorowat 
Michał Pudoluk na tyfus w miejscowość: 
.Zielona Korolóika“ gub, Kamieniec Podtl* 
(ki i tam po kilku dniach smail co twier­
dził przesłuchany pod przysięgą naoczny 
świadek Michał Szewczak. Gdy wobec po­
wyższego jest prawdepodobnem, że Michał . 
Jfodoluk pzaiósł śmierć prieku na prośbę 
jego bra a P a t ła  Podolnka wdraża eię po­
stępowanie celem udowodnienia zaszłej śmier­
ci zaginionego, Wydaje się przeto ogólne 
wezwanie, aby uwiadomiono Sąd albo kura­
tor* p. dr Wania adw. w Złoczowie t i  do 
daia 1 marca 1921- o zaginiony m. Po npty- 
w 3 powyżuega czasokresu i po przeprowa­
dzeniu i po podjęciu dowtdów będzie roz- 
strzygnęts o d»wodtie zaszłej śmierci.

8ąd okręgowy, Oddział IV,
ZJoczow, d. 26 łiitopadŁ 1929. (11760)

T. IV. 124/29 (8), Zarządzenie postępo­
wania celi°tm uńowodnionła śmiei.u Fro .ei- 
sena W. i ikn. Zop^zysięionom zeznaniem 
Marji z Mrówców Wójcikowej, Władysława 
Poeio* i świadectwem zwieriehnt jp1 gminrej 
Nawii* kełzciyckie z duia 2 grudnia 1929 
należy przyjąć za udowodi 'one, że Franci­
szek Wójcik Byn Józofa i Zofji Eanyeń nr« 
dzony dnia 19 lipca 1886 w Kołaczycach w 
aieri niu 1914 powołany do wojska brał udział 
w bitwie pad Modlinem z końcem listopada 
1915 i od tego czasu wszelki słuch o nim 
itgiuaf Gdy woboc powyższego jest praw­
dopodobne, io Francisiok Wójcik poniósł 
śmierć, przete na pioibę Marji z Ji i jarców 
Wójcik wdraża aię postępowa, io, ceiom udo­
wodnienia zaedej śmierci zaginionego. Wy­
daje aię przeto ogólne wezwanie, aby 
uwiadomiono sąd lub kuratur* p, dr, Giery­
szewskiego, adwokata w Jaśle, którego ró- 
wnocześnis cstonei A sic obrońcą węzła mał­
żeńskiego mifdzy Franc'sakiem Wójcikiem * 
Mar ją z Mrowców Wójcikowej zawai .ego, aż 
do dnie 15 maja 1921. Pc upływie powyż­
szego czasokresu i po przeprowadzeniu i po 
podjęciu djwodór będzie rozstrzygnięte o 
dowodzie zaszłej śmierci i Jzuauiu małżeń­
stwa międty Franciszkiem Wójcikiem a Mar ją 
z Mrowców Wójeikawą w rniu 27 paździer­
nika 1909 w kościele parafialnym w Koka- 
czycach zawartego, za rozwiązane,

Sąd okręgowy, Oddział IV
Jasto, 15 stycznia 1921, (695 8 —S

Zarządy dóbr I fabryk
mogą nabyć dla Służby folwarcznej 1 robotników

b u t y  i  t p z e w l k i
mocno wykonane, po cenach bardzo przystępnych
w  H u r t o w n i  d l a  K o n s u m ó w

Lw ów , ul. Romanow leza  II.
Na składzie tak^e wie1 ki zapas materiałów odaletowyeh.

Komunikat.
% powodu przydzielenia wyłącznie zboża ru­

muńskiego przez czynniki rządowe aprowizacyjne, 
miejski ZakitA apiowizacyjny jest zmuszony pod­
nieść z dniem 26 stycznia b. n  cenę chleba na 
26 marek za bochenek,

Miejski Zakład ip row lm cyjny .

P i e c e  t  feLix.oix.xife kaflow e
o r a z  w s z e lk i e  n a p r a w y  wy k o n u j e

K A R O L  L I N I O W S K I
mn|«ter k i f lm k l .  — Skład pieców kaflowych 

Lw ów , P sh n i H ausm ana i. 9.

Iłończochy gumowe. Opaski 
A  brznezne na gnmaoh dla 
pań. Moezniki gumowe dla 
oałabionyoh na pęot en  dc 11- 
żyoia w ezazie podróży, chodu 
i t. p. Bandaże na nn-epilli 
ny ożyli ruptury i t. d. Ka­
talogi gratis. K. L. Polaczek, 
Sambor.

farbkę bo bielizny
z kluezem, mydło do p?-nia, 
sod£ krystaliczną, pastę do bu- 
oikow żółtą i czarną i t. p. arty­
kuły poleca Składnica iipożi - 
weza Stani ławy Żiemhuukie,, 

i^red-y 9.

Pamiętajcie
o Plebiscycie na Górnym Śląsku!

Brskami Wł. L*>ińrK“"  l  w“» ł i rw.

U
i*  zarządom .Tóztł* Ziembińskiego,

T / [ iidMHoS łm otsuod p fe ą ifu |* i


